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Wilson w Europie. 


(b) Jest odwieczną tragedyą każdej 
fdei, że biel jej i czystość i wZniosłosć i 
piękno znikają natychmiast, skoro tylko 
Z dziedziny teoryi przechodzi w dziedzinę 
praklycznego i realnego życia. Potrzeba 
wówczas najserdeczniejszego wysiłku vai 
bardziej oddanych jej wyznawców, aby u- 
ratować z niej możliwie jak najwięcej, po- 
trzeba wytrwałych i niczmordowanych 
starań, aby idea nie uroniła z siebie więcei 
niż to jest konieczne ze względu na nie- 
unikniony opór materyi. M i nim u m stoe 
rań musi zaś iść w tym kierunku, aby wo- 
gó'e cośkolwiek pozostało jeszcze z idci, 
aby nie uległa ona całkowicie pod ciosami 
»realnościa i aby nie wyrodziła się w swo- 
fa antytczę i karykaturę. Jednem słowgm' 
idea musi, przynajmniej częściowo, zapa: 
nować nad życiem i uformować je wedle 
swojego imperatywu, a nie dać się w zupeł 
ności przez życie ujarzmić. 

Woodrow Wilson, którego głos był do 
tychczas jakby głosem potężnej i świętej 
idei o wolności, sprawiedliwości i zbraia- 
niu państw i narodów, przyjeżdża dziś, w 
sobotę, do Paryża — Wilson-symbol prze- 
mienia się dla całej Europy odrazu we Wi!- 
szna — śmiertelnego człowieka — i otoż 
w tej samej chwili rodzi się tragiczne nie- 
bezpieczeństwo, że w potoku powitalnvch 
mów, hucznych przyjęć, wiwatów, owacył. 
kordyalnych uścisków, dyplomatycznych 
confessions damour w całej Francyi, An- 
g'ii, Włoszech, Szwajcaryj — w potoku 
stów, słów, słów utonie — zbawcze słowo 
Milsona. . 

Nicbezpieczeństwo to jest puż dzisiaj 
bardzo znaczne. Nie należy się łudzić: ma 
my nareszcie upragniony pokój, wydoby- 
lismy się nareszcie z kleszczów najstrasz- 
nfejszcj wojny w dziejach ludzkich, ale 
duch, który tę wojnę zrodził i umożliwił, 
duch, który ją musiał zrodzić, nie zate- 
nel w strumienirch wylanej krwi. Duch 
ten — niestety, niestety — żywie, i nie 
tylko że żywie, ale pan?szy się jak za naj- 
lepszych czasów tryumfującego prusac!i wa, 
a kto nie'potrafi go wyczuć na każdym 
kroku wokół sicbie, może go posłyszeć we 
wyrażnych i wcale niedwuzancznych nie- 
których enuncyacyach ostatnich dni. U- 
pragnicny wilscnowski pokój porozume- 
nia był ideą, która rzucała w wir walki i 
objęcia śmierci setki tysięcy obywateli A+ 
meryki, wyrosłych w najlepszej tradysyi 
zachodniej demokracyi. A pokój dziriej 
szy jest raczej wszystkiem innem mż po: 
kojem porozumienia. Francya bierze Al. 
zacyę i Lotaryngię, przekracza Ren, wcho 
dzi na ziemie niemieckie, rozporządza nie 
mieckicmi miastami, kolejami żelaznetni, 
fabrykami, pokładami surowca. Jeśli ze- 
chce, wejdzie tryumfalnie do Berlina. Na- 
konferencyi pokojowej nie będzie się z po 
walonemi państwami debatowało, będzie 
się im dyktowało. Anglia chce uka 
rać naród niemiecki, a Lloyd George wy- 
raźnie oświadcza, że warunki pokojowe 
nie będą lekkie. O Słowaczyżnie na przy- 
kład — jeden przykład z wielu — nie roz- 
strzygają Słowacy, ale marszałek Fuch, 
Tak wygląda w praktyce pokój Wilso. 
na. Z największem zaniepokojeniem kon 
statujemy, że Lloyd George, Clomencesu 
i reszta mężów słanu koalicyi obchodzić 
się poczyna z Wilsonem jak ojczulek ka- 
pitalista ze synkiem idealistą: «wszystko 


"bo bardzo ładne, synalku, ale w twoich 


książkach, a nie w moich interesach... Na 
szczęście przyjechał przynajmniej Wilson 
do Europy, a choć nie będzie brał udziału 
w samej konferencyi — śmieszne skrupuły 
czcigodnych teoryi państwowych na to nie 
ozwalają — to jednak będzie mógl unici 
ub więcej bezpośrednio wpływać na tok 
obrad i uchwały. s 
I to jest jedyną nadzieją umęczonei 
ludzkości. Sami Anglicy, w najświatlej- 
szych swoich przedstawicielach, rozumie: 


Wychodzi codziennie, 


także w poniedziałki 


Niedżiela, 15. grudnia 1918. 


Cena 20 hat. 


Prenumerata w 4Aostre> 
Węgrcuch. Krol Polskie 
4 Niemczech: mies. 7 K, 
kwart 20K Whucakowie 
mieś 6.50 kwart. 1930K, 
z odooszeciem do domu: 


Cena ogłosze: (6 £ sa 
mm isep Prenumeratę, 
ofioszegia i przesyłki pies 
alętne przytmute Admwi- 
stracya w Przywasię aolo 
Moe Ostrowy. Teb AL 


Nr. 137. 


Przed utworzeniem siedziby 
żydowskiej w Palestynie. 


zadania organizacyl 
syonskie; w anglik 


Londyn, 14. grudnia. Tel. wł. Orga- | 
pizacya syonska wystawilą oa oibragmism | 
zgiomadzcniu następujące ządania w spra- 
wie Palestyny: 

Uznanie narodowych í historycznych 
praw żydów do Palestyny. 

Srodki i mozliwośc osiedlenia się Ży- 
dów w Palestynie. 

Postawienie Palestyny pod protekto- 
1at angielski na przeciag 25 lal, az co naj. 
mniej 1,000.000 Żydów stanowić będzie lud 
nosé tubylczą, która pózniej ma olrzymać 
właspy rząd. | 

| 
| 


Jak siychać poprze koalicya te żą- 
dania na konierencyi pokojowej. 


Palestyna pod ochronę 
Ligi narodów. 
Londyn, 14. grudnia. Tel. wł. «New 
Europe« żąda w omówieniu propozycyj ce 


lem utworzenia Ligi narodów i pokoju, aże 
by Palcstyna stała sie paśstwem żyduwej 


skiem ochroną przysziego Związku na 
rodów, przyczem jednakowoż ma święle 
miasto Jerozolima otrzymać odrębne sta- 


uowisko z należytem uwzględnieniem przy 
wilejów I tradycył wszystkich tam zastą- 
pionych religii. 


pamana" 


Wyjazd Dra. Jacobsona do 
Londyna. 


Berlin, 14. gradnia. TeL wl. Kopen- 
haskie biuro syońskie donosi: Dr. Wiktor 


Jakobson, członek ściślego Komitetu Akcyj 
nego Organizacyi 


do Londynu 


Ożświzdczenie repabiiki 
chińskiej. 


Kopenhaga, 13. grudnia, Tel wł 


Jak się dowiaduję z miarodajnych źródeł, 


olicyal- 
oc oświadczenie za utworzeniem państwa 


wyda wkrótce republika chińska 
żydowskieśo w Palestynie. 


Usyszkin wyłjeżdła do 
Palestyny. 


Odessa, 13. grudnia. Tel. wł. Znany 
dzialecz syonski Menachem Usyszkia wy- 


jeżdża w tvchb dniach ze specyalną, misyą 


|do Palestyny. Wyjedz nu amerykańskim 


okrytem wojeonym, który odchodzi z O- 
dessy do Palestyny. 


Konsorcyum kapitalistów 


rosyjskich. 
Warszawa, 14. grudnia, Tel. wł W 


i Kijowie utworzyło się konsorcyum żydow- 


skich kapitalistów celem zalozenia w Pale- 
stynie banku rolniczego z kapitałem 40 mil. 


Inicyatorenp tego konsorcyum jest znany 
, Krajnia. 


żydowski działacz petersburski 
W pizedsiębiorstwie bicrze mię 
udział znany bogacz Lew Brodski. 


———m— 


innymi 


Po przybyciu Wiisona do Europy. 


Przyjazd Wilsona do Brest. 


Brest „13. grudnia BK (Agencya Iawaso) 
Cate miasto jest przysirojone chorygwa «l. Cd 
przedpcł.dnia jest ono przep:inione olbrzu- 
miemi trumani ludzi. luż przed 12. wieżdza i 


ceskalza Stanów Zjednoczonych Am:ryki dof 


ri 


portu. Francuski i angie ski oddział roty lo-; 
warzyszą jej. „Gea:sge Wastłungton* odcju. | 
kierownictwo na cze cskidry i steruje w ki 
unku porhi a towarzyszą mu Lo «bi stronach 
rozdzieone oddzał;, „George Washington” 
zarzuca kotwicę na wysokośd si. 4 Polboch. 
Okret obze: wacyjniy Z ofica neml osobisto$:.8- 
mi zalrzymuje sig przy brzegu, poc.cin 0s0- 
bistości udaq się na po.ł:d okrętu „George 
Washington". 


wiec «George Washingtone w  oioczeniu 
flotyli amerykańskiej zawinął wczoraj w 
południe do Brest. Prezydent Wilson pod- 
czas wjazdu do portu stał na pokładzie o- 
kręlu. W podróży otrzymał pewną liczbę 
zaproszeń, którym iednakże odmówił. Wil- 
con odwiedzi wojska amerykańskie na fron 
cie przed 3. stycznia, by osobiście przeko- 
nać się o spustoszeniach na obszarze Fran 
cvi Następne 6. tygodni poświęci prezy- 
dent konfercucyom pokojowym. 


Wilson w Paryżu. 


Paryż, 14. grudnia. BK. Reuter. Pre- 
zydent Wilson przybył tutaj wśród owacyi 
publiczności, powitany salwami dzialowe- 


Rotterdam, 14. grudnia. Tcl. wł. Paro- | mi 


. 


ją dobrze, że pokój gwałtu, na jaki się za 
nosi, nie tylko byłby gwallem popełnionym 
na caiej ludzkości, ale wogóle nie byłby 
żadnym pokojem. Bo poksi jaki mieliámv 
przed rokiem 1914, pokój, na dnie którege 
drzemie hydra srevancheue, a którego pil- 
nują prześcigające się wzajem budżety i 
swynalazkie amunicyjne, jest pokojem 
»zbrojnyme, czyli — wiecznem  podnto- 
wiem wojennem. Dziś sytuacva ogó!no- 
świalowa jest jednak tego rodzaju, że o 
ile nie uzyskamy pokoju Wilsona, to nie 
trozi nam spokój zbrajnyc, ale coś równ'e 
strasznego i groźnego -- bol s z e w i 7 m. 
I to bolszewizm nie tvlko na Wschndrie 
Furopv. nie możliwe także. że i na Zacha 
dzie. ddvż — lak słusznie znuwnża Tore 
me K. Jerome — s sczyż Francya jest tak 


zabezpieczona przed rewolucyjnemi 'ncy- 
tacyami?; czyż dolne sfery w Anglii są na- 
prawdę tak lagodne, jak to przedstawia 
prasa kapilalistyczna?a 

Ważą się więc losy ludzkości. Nie o 
70 milionów Niemców się rozchodzi, choć 
i ujarzmienie 70 milionów Niemców bylo- 
by już samo dla siebie bezustannym powo 
dem wojny europejskiej, ale a przyszlość 
ludzkości. Pokój porozumienia, ogólne roz 


brojenie, liga narodów — oby w chwili, | 


gdy Wilson będzie odbywał podróż tryura- 
fulną po Europie, unosii się duch ŻA 
Wilsona nad konfercncyą pokojowąl 

Witamy Wilsona w nadziej, że oso- 
bista jego obecność w Europie przyczyni 
się do Zwycięstwa jego zasad! 


Syunskiej i kierownik 
Kcpenkoskiego Biura Syonskiego wyjechał 


Dzień przybycia Wilsona — świętem sa 
rodowym we Francyt 
Frankfurt, 14. grudnia. Tel. wł. »Franke- 


Hare? Zeitunge donosi z Gznewy: W prze- 


ciwicństwie do francusi::cyo rządu 


Wilson gorowość d ccia deputacyj 
robotniczej podczu: pobyty w Pa- 
ryżu. Rada ministrów -cia dzień przy- 


bycia Wilsona jako ogólny dzień świątecz- 
ny, > 


Socyaliśzi francuzcy prze. 
ciw rządowi. 


- Berno, 13. grudnia BK. Pod:zas dzskusył 
inte:pe.asyjnej w lzb.e francusalej oświad- 
czył Banc wśr.d aplauzu w energi:z gnu 
tomie, ze Lkspudycja do Rosyl, gdzie ciągle 
jeszcze Irwaą waki, jest c.ł.owiiem zaprze- 
czeniem prawu Ssitmoslanowienia narodów. 

Mówca nie chciuł»by, nżeby rząd francuski 
orzyswoł sobie iormul+ „gwałt idzie przed 
orawem”. Prawica i cenirum peotesiują prze. 
cw tym wywodom, pozem prezyd:nt De- 
achanel przywołije mowcę do porządku. Blanc 
chce sle zud? na kliku deputowanych „ra- 
wicy, ale wsirzymają go od tego. Panuje 
wielka wrzawa. W daiszipe cągu oświydcZa 
Cachin, że od czterech lat Ne wyjaśnił rząd 
sifuacyl zagranicznej pariamentowi I jego ko- 
miszom. W chwili gdy na kongresie w Wer- 
salu mają być rozstrząsane najpowaźniejsze 
kwestye, kteremi kiedyś Świat się za'mował, 
musi parement wiedzieć, co orzedsięwcznią 
tam zastępcy rem:b!iki francuskiej. Albert 
Thomas przyłjcza się ao żwdaiń Cachina, po- 
dobnie wielu innych socysiistow f radyk tw 
Z lewicy. Izba jednakowoż znaduje się pod 
wrażeniem mowi) Cemcnccś :a | pobytu Poin- 
ca'eqo w A!zazyt | Lotacyqgii. pizeto inter. 


pe:acyra Zostanie odrzuconą 357 ytłosvami „rze ` 


ceiw 141. 
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Bonar Lew ustąpi z urzędu skarbu. 


Londyn. 15. grudnia. BK. W mowie w 
Glasgowie oświudcz;ł Bonar Law, że złoży 


| przed następnym budżeiem urząd skarbnika 


państwowejo, gdyż mu me fest możliwań 
obok innych obowiązków dźwigać cięzar ue 
rzędu ska;bu państwa. r 


Rumuni rozrbralala e 
Mackensena. 


Budapeszt, 14. grzduła. BK. „Az Est" do- 
nosi z Wie kiego Wan:ażdynu: Naczzine do- 
woództwo armii Ma:kensena oirzymit> donże- 
sienie, iż 7. grudnia ok.)> 2000 żceł.iwrzy fle- 
mieckieja rmii, niezdonych do marszu, Ze 
steł rozb a!onych I internowaiy:h przeg woj 
ska rumuńskie. W sprawie tego wydarzenia 
otrzymuje dzienńik na.tęp.jące szzg4j ze 
strony niemieckiej. Dwie rumińskie dywiżge 
obsadził, Kronstadt zanim go opuśdy woj: 
shs niemieckie, co nar:sza umowę o zawlesat- 
niu broni. Rumuńskie wojsks zażądczy eń 
Niemców,b y pozostaw. swe konie. broń 4 
wyekwypowanie | maszerowsii plecho, Mie 
mini sp gdrowa! naszych ż.1 jerzy. Wrosąch 
uznali na żeł uerzyj jako jeńców. Oge- 
biang im ubrania, broń, naczynia kuchesne 
itd. nawe! własność prywa:ną. Kapitari Mi- 
chiaelis, brztaniek byt2go kanclerza płn 
oświadczył sprawozd.wcy „Az Est”, i8 Ma- 
ckensen Zalsżył protest w rumuńskiej f8- 
cze!nej komendzie w Bukereszcie Ni.miecki 


skonsulat w Kronstadzie prze:ł11 do Mackhense 


ns następujący ieegram: „Odmnuszerowaiki 
straży ty nej armii Mackensena, liczącej 2800 
Żułnierzy i 200 oficerów, przeszkodzi y mite 
rumuńskie woiska. Żołierzy internowane $ 


\Żie się z niml obchodzono. Konsu:st na sanje 
€osisje tuiaj, ri 


mies 6 K. uwart HK: 


` 


_ 


u. 
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RUWS DZIENNIE: 


Przedłużenie zawieszenia broni. 


Trewir, 14. grudnia. BK. Umowa o 
zawieszenie broni zostaia dziś przedpolu- 
dniem o 3i1i przedłużona zc strony nic- 
miockiej w wagonie salonowym marszałka 
Focha w Trewirze. 

1. Umowa z 11. listopada zcstała prze- 
dłużoną o 1 miesiąc, a miznowicie do 17. 
stycznia 1919 To przedłużenie bądzie roz- 
szerzoue aż do ukośczenia prelininaryów 
pokojowych, pod zastrzezeniem  zatwier: 
dzenia tego rozszerzenia przez rządy koa- 


2. Spelnienie warunków umowy z 11.) 
listopada o ile takowe dotychczas jeszcze! 


nie zostały zupelnie wykonane, odbywa 
się w dalszym ciąśn a to w czasie przedłu- 
żenią umowy o zawicszenia broni wedlug 
przepisów ustalonych przez międzynaro- 
dową komisyę zewicszznia broni í osta- 
tecznic wykonanc wedle zarządzeń naczel 
nej komendy koalicyi. l 

3. Jako warunek pokoju dodaje stę do' 
umowy z 11. Hstopuda: Naczelnej komen- 
dzio koalicyi wolno kqdzie obsadzić neutral 
ną strcię na prawym brzegu Renu, na pół- 
noc od przyczółka mostowego w Kolonii, 
aż do granicy holenderskiej. O tem obsa- 
dzeniu zawiadomi się naczelna komenda 

' koalicyi 6 dni przedtem. 

Podpisani: Foch, Womyna, Erzberger, 
Oberdorł. von Włoterfeld, Wanzclch. 

Z dalszych postnnowick wynika, że 
zaopatrzenie środkami żywności bedzie re 
tulowane przez dwie komisyc: jedna, któ- 
Ta środki żywności kupuje, ma swoją sic- 


dribę w Paryżu, druga, która zajmie się 
Ty i rozdziałem, ma siedzibę w 
Ondynie. 

Sekretarz stanu Erzberger zgodził sią 
na uregulowanie transportu i anie o- 
krętów niemeichich. (2—5 milionów ton po 
jemności okrętów znajdujących się w 
Niemczech, muszą być postawione do dys- 
'pozycyi pod kontrolą koalicyi w celu za- 
apatrzenia Niemiec —- przyczem rozumie 
się samo przez się, okręty pozostaną nadal 


|własnością Niemiec i mogą być obsadzo- 


ne niemiecka załogą.) 

Foch przyrzcki donieść o tej umowłe 
amerykańskiemu kootrolowi żywnościo- 
wcmu Hoowcrowi, ażeby rokowania mię- 
dzy fachowcami okretowymi a lomisyą 
ustanowioną ze strony uiemieckiej w spra- 
wie wprowadzenia środków żywności jak 
najprędzei zostały podjecie Ro'owania te 
nie beds prowadzone w Spaa. 

Z dalszej dyskusyi należy podnieść, że 
wydanie materyału transportowego nnstą- 
pi w myśl wniosków niemieckich, a minno 
wicie w ten spsób, że do 18. stycznia 1910 
r. zostanie wydanych 5.000 lokomotyw, 
150.000 waśonów kolejowych i 3.000 anto- 
mobilów cieżarowych. 

Propozycya Erzhberdera w sprawie jeń 
ców wojennych znajdujących się we 
wschodniej Afryce zosłanie przez mar- 
szałka Focha zbadeną. Odpowiedź na- 
dejdzie w najbliższych dniach. 

Foch opuszcza dziś o godzinie 2, po- 
południu Trewfr. 


Koalicya nie obsadza Berlina. 


Berno, -14. grudnia. BK. -Echo de Pa- 
rise twierdzi, że doniesienie, jakoby koali- 
cya zamierzała obsadzić Berlin, jest tea- 
dencyjnym wymysłem. Rząd niemiecki 
pragnie w ten sposób przysporzyć koalicyi 
nowych trudności i utrwalić wlasne stano- 
wicko. Pewien oficer, utrzymujący stosun- 
ki z główną kwaterą koelicyi, oświadczył, 
Że doniesienie to jes! także balonem prób- 
nym, mającym na celu wysondowanie za- 
miarów koalicyi. Mocarstwa koalicyi jed- 
nakże nie podejmą Żadnej ryzykownej 


akeyi. Co do obsadzenia Berlina francuskie 
naczelne dowództwo armii nie powzięło 
dantad żadnej decyzyłl. 


Strajki w Berlinio. 


Rer.in, 14. grudnia. Tel. wł. W tbutciszym 
wieliim domie towa owym Wertheim wybuch 
z powodu wysokich żądań funkcyonarjjuszy, 
odrzuconych przez liimę, strajk. Strajkują 
także u firem Slemes-He'ski i Słemes-Schu- 
kert. Komisarz ludowy Barth prowadzi roko- 
wania z mężami zaufania obu stron. 


Agitacya monarchistyczna za cesarzem 
Karolem. 


O połączenie Austryi. Bawaryi i Śląska 
pruskiego. 


Berlin, 14. grudnia, BK. »Dentsche 
Aligemcine Zeitung. donosi z Kopenhagi 
e poinformowanej strony: Przed tygodniem 
przybył tu znany arysiokrota austryacki 
rzekomo w sprawic prywatnej. Jak się z 
wiarogodnej strdhy dowiaduję, wszedl on 
w porozamicnie z tutcjszem poselstwem an 
glelskiem i irancuskiom, aby z niemi omó- 
wić mozliwość przyłączenia Bawaryi i Šią- 
ska do Auslryi. Z czyjego poltcenia ów emi 
Saryusz działał, nie zostało dotychczas 
stwierdzonem. Wyjechał dalej do Sztok- 
holmu, ale oczekują jego przybycia w na- 
stępnych dniach w Kopenhadze. ) 


| z A 


Z Wystawy sztuk pię- 
knych. 


Na pierwszy plan wysuwa się swym wielkim | 4 


rozmachem, siłą i intenzywnożcią kolorytu, peiżaż 
fesianny s Bystrej Fałata, malowany akwarelą 
mistrzowsku. Bardzo dobry jest także drugi pej- 
— mitnowy — z Bystre; tegoż artysty. 
Niaren, wartość posiadaja utwory J.6 2 eta 
Czajkowskiego. dość licrnie reprezentowane. 
mionule je przedewszystkiem ogromnie wyro- 
biony zmysł dekoracyjny Najlepsza są dwa wnę- 
tr» o wialkich walorac 
èg kolorystycznie pięknie zestawione. Bardzo do. 
brze rysunkowo j kolorystycznie sę dwa obrazy 
s przodztawiające: icdon kobietę w bia. 
ej sukni, drugi tana, w chustce czerwonej. Nato» 
miast w innych obrazach często szwankuje rysu. 
mek, awłesseia w Jedzym z portretów. 
Drobne peiżażyki akwąrclowe W ef ssa idą 
w proste! linii od podobnych peiłażyków tedn? ar- 
i 2 przed kilku lat. z czasów kledy we wstyst- 
drielach iego panowała icszcze barwnoćć. k'4 
ra w osielnich czasach ustępiia miejsca tonom sta. 
rym bord>n zress*: <uhtelnie stonowanym. dedy- 
nie w pejżażach.ulrzymała :ję do pewnego stopnie 
Talent RMSE wypowladsiący sie w 
małych peitatech o wielkim poszuciu koloru I cha 
rattervetvernei leshnice. razwiia aig enraz więcel. 
Chociaż artyste ze <zezeftólnem upodohaniem ma. 
iuie kratobrazy słoneczne. o bardzo goracych bar 
wnych tonach tym razcm iednak naflepsze les: 
drzewa Lałvoan. 
Mnych elrnawanych, 


Ilotclowo dominuie Brontstewra Rychter-Janow 
ska. Zbiorowa wystawa joj dzjeł świadczy o wiel 


artystycznych. «Kwiaty | s] 


="ahrem, oddsne w barwech cie. | skie 


Do tego doniesienia zauważa Biuro ko 
respondencyjne, że wedle informacyj wie- 
deńskich dowiedzisno się przed niejakim 
czosem także o zamiarach magnatów pro- 
sko-śląskich, idących w tyg kierunku. aby 
przez przyłączenie Śląska do nowej habs- 
burskiej Austrył uratować swoją wielką 
własność gruntowa przed grożącą rełormą 
asrarną w Niemczech. 


m 


O samodzielność niem. 
Czech, 


ze strorty miarodajnej, obstawanie przy 
prawie samodzielności niemieckich Czech. 
Obsadzenie niemieckich Czech przez woj- 
ska czeskic oznacza w rzeczywistości spro 
wadzenie alanu wojennego. Także pobór 
Niemców do czeskiej służby RRA rir 
jest nieslychanicm zgwałceniem zasad mię 
dzynarodowych, gdyż nicmiecka część 
Czech oświadczyła się za przynależnością 
do państwa niemiecko-austryackiego i 
kwestya indywidualnego  obywatcistwa 
państwowego nie może nawet ne konferen 
cyi pokojowej zostać narzuconą wbrew 
woli cdnośnych mieszkakców kraju. 


Przybycie Masaryka—świętem narodowem 

Praza, 14. grudnia. Tel. wł Dzień przy- 
bycia Masaryka zostanie proklamowany iąxo 
święto narodowe. W Pradze t w ciłym kraju 
spoczywa będzie praca. Oczekują prezydenta 
w Pradze około 20. bm. 


Odezwa do bojkotu 
Zyaów w (Czechach. 


Praga, 14. grudnia. Tel wł, Klub 
czesko-słowackich kupców, ugentów i ko- 
misyonerów w Pradze ogłasza w »Narodni 
Listys odezwę bojkotową, do handlu i prze 
mysła czeskiego, w której czytamy między 
innemi: NIBE REI Zydzi 2 Czech i Moraw 
przesicdlają się do Pragi, aby jako przy- 
należni do państwa czesico-słowackiego o- 
szukać Świat i nas dulcj wykorzystywać. 
Wzywamy przeto handel i przemysł, korpo 
racye i towarzystwa do jednolitej i silnej 
akcył celem obrony narodowych i gospo- 
darczych interesów. 


Dia ofiar posromów. 


Wiedeń, 14. grudnia. Ż, B, P, 

Gmina żydowska w Sztokholmie prze- 
znaczyła jako pierwszą ratę 200,000 kor. 
dla ollar pogromów we Lwowie. żydowski 
Związek ratunkowy w Sztokholmie wysłał | 
również aztychmiast 235.000 koron dla Ży-: 
dów lwowskich. 


Rewolucya w Bułgaryl. 
Krwawe rozruchy w Rumunii, 


Budapeszt, 14. grudnia. TeL wL 
Wedle prywatnych wczorajszych wiado- 
mości z Buigarył wybuchła tam rewolucya 
Robotnicy i chlopi napadli na wojsko oku- 

jne | zamordowali wielką część olico- 
tów angiciskch Í francuskich. 

Takze z Rumunii donoszą o wiolkich 
rozruchach. Jak poważną jest sytuacya, 
wskozuję fakt, że 3 korpusy armii rumuś- 
skicj, które obsadziły Siedmiogród, uciekły 
na ieb na szyję do Rumunii. Kilka tysiecy 
gmin i miejscowości w wicikiej Rumunii 
stoi w płomieniach. 

(Potwierdzenia tej wiadomości dotych 
czas nie ma.) 


|. W WM PW. W. w e a am E | 
Bołączenie P.K. L. z T. K.R. 


Kraków, 14. grudnia. PAT. Na dzisiej- 
szem posiedzeniu picnarnem P. K. L. u- 


Liberec, 13. grudnia. BK: Przeniesie- chwalono ostatecznie ustalony na wczoraj 


nie siedziby rządu krajowego niemieckich szych i dzisiejszych naradach statut prze: | ka polnego por. Kanika, 
domoszą kształconej P. K. L. połączonej ze lwowską | generała piechoty Remena, 


Czech do Wiednia oznacza, jak 


kiej plodności, i dusym 


-ei o wielkim emaku zarówno w wyborza motye 
pów, jak I w kolor yole psl; odzna» 
czają się wysoce rozwinjetym smyslem artystycz= 
nym. Pajiażyki jednak, chociaż bardzo miło i la- 
me, a raczej wlaśnie dlatego, nie świadczą o wybit 
nym. odrębnym i twórczym talencie. 

Martwe natury Aneri małą piękny, silny 
koloryt i oznaczają znaczny postęp w rozwołu ta. 
lentu artystki 

omporycya Vlasiimtja Hołmana utrzymana w 
pięknych, doskonale sharmonizowanych batwach 
ma dużo sentymentu | szczerza odczulega lirytmu, 
Bardzo dobry jest portret mężczyzny w stroju my- 

iwskim. > 

Dutg nowego przynoszą obrazy Tarleckje 
go. szczególnie zaś Rynek krakowskie Jest tu 
zupalnie sowy sposób widzenia, jest wielka sila w 
orycinalnym zupelnie kolorycie, znać talent młody 
i własną drogą kroczący. Ohrae ten fest najlepszy 
ze hę yy dotychczas przez artystę wystawia. 
nych. 

Holenderskie utwory Stanżsiawa Czajkowskie 
go przynoszą pewna nowości w ulięciu motywów, 
ale na ogól nie widać znacznego postępu. 

Portret kobiecy Karpiśskiego wykazuje wszyst 
kle cechy łcga maniery. zarówno szab lak wy. 
tworność t smak. Natomiasi kobieta leżące posia- 
da tylko pierwszą cechę z dodatkiem słahago ry- 
sunku i bezdusrności, 7 

Z obrazów, Kwiatkowskiego jedynie kobieta 
praag oknem ma cos oryginalnego, inne są prze- 

«ine. 

Slabs są akwarele Anny Gramatyka-Ostrow- 


Ani akwarele Pitorowskiego. ani krafohrary 
Leonharda nie przyczynalą się bynainniel do orde- 
by wystawy. A smariwa naturas lego osta'niego 


nakladzja pracy. jak nie- 


fest nle tylko smartwąs w kolorycje, ale mówiące 
technicznie swali sige. « 
A wrażenie calosci? Moc pejżażów (duże 
bardzo dobrych). trocbę portretów (malo), Lilka 
»martwych nature, kilka wnętrz, a kompozycya — 
jednal | to nie po raz pierwszy daja się zauważyć 
na wystawie ten brak kompozycył, wobea ogrome 
mej przewagi peiżatu. Czyżby ; to ziawisko naleła. 
talo położyć na karb wojny? Jeżeli tak, to mieimy | 
sadzieję— Idą przecież pokojowe czasy. A jeżeli | 


nle.. 
H, Fr. 


Ze świata |. 


— Czasopismo »Polnischa Blactisra w Berlinie 
przestało wychodzić. — aje komun'kat, 
stoj zarządzeuie ‘o ew związku z obecną sytuscyą 
polityczną«. Zalożvcjelem pisma był — jak wlado. 
mo — Wilhelm Feldman. 


— Heca antysemicka na Morawach. Organ po- 
powy w bior. Ostrawie »Ostravsky Dennike w 
imerze 2 13. bm. w ten snasó6h sexuje na uchodf- 
w żydowskich: eMor. Ostrawskie stzrostwo nie 
120 mię jakoś zdecydować na energiczne wysią- 
enie w sprawie wydalenia galicyjskich uchodźe 
$w. z rewiru ostrawskiego. Miłosierne stanowisko 

a*twa wobec uchodźców, a głównie wobec Ży- 

+ áo V-vlekich. jest faktycznie więcej. niż podel- 

ranne. Podczas gdy policye i komisaryal policylny 
poświęce tej sprawie uwagę. na jaką zasługuic. tn 
starostwo lolurule galicyjskich uchodźców w rewi- 
Tie ostrewskim i dodałc im przez to taklej odwugl. 


ak anlam m~ nie ubehedre tsrządzenia navch 
urzędów Jak długo potrwe jecrcre nierwykła mi- | 
łość starostwa dla galicyjskich Żydów, s którymi! 


"| doprowadzić do konjscznega 


wos 7 


Tymczasową Komisyą Rządzącą w jedno 

ciało z siedzibą we Lwowie, a obejmuj. 

groją dzialalnoscią Galicyę, Śląsk, Sp | 
wę. 


zz 


Poznań w rekach polskich 

Warszawa, 14. grudnia. PAT. »Gą 
zeta poranna« donosi z Kalisza: Otrzyma- 
liśmy wiadomość z Poznania o rozbrojeniu 
znajdujących się w Poznaniu pulków nie. 
micckich. Wszystkie iorty z wyjątkiem 
jednego mają się znajdować w ręku wojsk 


polskich. 
De wybucha doprowadziło przybycie 
nowego oddziału hakatystycznego »Heimat 


schutze do Poznania, 


Dymisya p. Fiiipowicza. 

Warszawa, 14. grudnia, PAT. Wi- 
cemiuisier spraw zagianicznych p. Tytus 
Filipowicz, zgłosił wczoraj dymisyę, która 
została przyjętą. Dzisiaj oglosił p. Tytus 
Filipowicz w warszawskim »Kuryerze Po- 
rannym «list otwarty do prezydenta mini- 
strów i ministra spraw zagranicznych, w 
którym wyłuszcza motywy swego ustąpie- 
nia, 


Dyktatura krwawego 
Frydery <2. 


Więdsń, 14. grudnia. BK. Pod tytulem s Woła» 
nie o dykiaturę wojskową< ogłasza oddział pra- 
sowy nicmiecko-austryackicgo urzędu panstwowe. 
go dia spraw wojskowych szereg propozycył i fa- 
portów naczelacj konundy armii z pierwszych lat 
wojny, z których wynika, ża naczelna komenda ar- 
mii bynaimnie; nic zadawalała się swojemi wonko- 
wemi luakcyami, lecz pozstem rozwijała żywą, da- 
Jeko idącą dzialalność polityczną, ktoraj koroną 
był szczególnie referat naczelnego wodzu armi, 
nrcyks. Fryderyka z 23. wrzesnia 1915, w którem 
wypowiedziano życzenie zupołnego 

wyklaczeala udziału ludności 

z wszelkich furm politycznego życia, nietylko w 
słowiańskich 1 włoskich obszarach, ale również w 
całej Auslry: Dokumenty ta, ogłoszone dosłowoie, 
Tozpoczyszią aię refcratem naczelnego wodta ar- 
mii przed cusarzeim Fianciszkio Józciem, w któ. 
rym ze wzflędu na oicprzyjaźń, isinicjącą między 
Polakami i Rusinami w Balic j wypadkami szpice 
gostwa i zdrady przez moskalolilską ludność. pro- 
szono, by admmistracyę Galicyi | Bukowiav po- 
wuezono at do odwołania wyższemu generaiowi, 
ponieważ tylko reprczeniant siły, zbrojnej mołv 
uspokojenia ludności 
w Galicyi, tudzież wydać knieczne, surowe ZATIĄ- 
dzenia przeciw "wrogiej wojskowości kreciej :sbo- 
cie, celowamu oddziaływaniu oa cialo urzędnicze 
i władze autonomiczne, tudzież zabezpieczyć ima: 
teryslne podniesienie zrujnowanego kraju. Od 

tego reloratu wręczono w październiku 1914 minl- 
atrowi spraw zewnętrznych Beschtoldowi, obe pre 
zydentom ministrów, Stlrgkkowi i Tiszy, tudzież 
wspólnym ministrom na rozkaz cesarza do wylącz- 
naj własnej wiadomości. ` 

Zbiór aktów zawiera naslępoie notę nacz, Wo 
dza armii z 21. Mstopada 1914 do austryackiego 
prezydoota ministrów w sprawie  paoslawistycze 
A> wrogich państwu prądów w Czcchach, na 
Morawach i na Śląsku. przeciw czemu domaga 4:Ę 
silnej policyi państwowej, policy zgromad.«uiv- 
wej, plasowcj, i nad stowarzyszeniami, śledztnia 

blicznych korporacyi, a szczególoie gmin. W 
lip naczciny wódz przcedlożył cvsaszowi prosbę 
o żaprowadzenie w Czechach, na Morawach z na 
$ląsku 


3 sądów polowych i doraźnych 
Następnie wyalimmowanie dotychczasowej admi- 
nistracyi i mianowanie wytszego gencrala namieste 
nikiem Csech. W noce z 28. marca 191$ zażądzi 
znowu mianownnie wojskowego namiestnika dla 
Kroacyl i Slawonii I proponuje dla Czoch narszał. 

a dla Kroacyi-Siawoaii 


panu Gschmcidlcrowi tak trudno sie pożegnać? 
Czy starostwo czeku może na to, by lud, który 
ma w dobrej pamięci wstrętne postępowanie Ży- 
dów galicyjskich, którzy się nawet dzisiaj ui. po- 
prawili, uwolnił się «am od ciężaru, od któragg po- 
winien być już dawno wybawiony.a e 


— Anglik w obsónie Niemiec. W agtykula 
„t »First thougths of victorye („Dally Newa, 13. 
fistopada) p. Arnold Bennst roztrząsa sprawę przy 
szłaści Niemiec. eSa ons w chwili obecnej w 
ludzi, nie maiacych pojęcia o administracyl, e fe- 
szcze mniej o szluce rządzenia. Trzeba zatem, /da 
uiem autora, przyjść un z pomocą. Niezbędną w 
tym cclu rzeczą jett danie tm odpowiedniego cze" 
sq'na wstąjne działania organizacyjne. W tearyi 
pitża Bennet — Ładne rcpresye. lak moraine. 
materyalns, nie bylyby dość ciężkiemi dia Niemiec 
Pamięlajmy jędnak o tem, ża w chwili, kiedy 38- 
czniemy do Niemiec stosować środki represyiBe, 
nia będziemy mieli da czynienia z hordą ludzi 


23 . 
obłąkanych. ogarniętych histeryą krwi I znistce0> 
ala, lecz z narodem zwyciężonym. który organizwic 
swój nowy ustrój. Niemcy nie mógą uiedi ostra” 
cyżmowi i zostać odciętemi od reszty ludzkości. 
Ziemia iest podobną da gesto zaludnionego miasta 
i nie można pozostawiać ber ocy domu. ofar. 
niętego płomieniem. Niech nikt nie wojuje tym ar- 
śumentem. że rewoliteva nicr 'ceka jest bezkrwa' 
wa. Rewolucya ta dopiero się zaczęła. Nie twiste 
deg. Że musi ona pójść śladami bolszewickiel Ro- 
«yi, ale Intwo stać się to może, feteli caty świa! 
cewilirowanv nie zechce po przyjecjelsku nią po- 
kirrować e Zdaniem autora. bolszewizm fest bes- 
<entownvm wrosiem porzadky społecznego: ało 


mafna da icdn=k zwalezyć dlp tak lak nie motes 
«fla utrzym=ć norzadku sJedynie ufność w dobra 
wiarę rondów d-motratycznych może doprowadełć 
do upragnionego eolu.« 


Rek |. . 


instrukcya do Ordynac:i 
Wyborcze! do Sejmu 


Ustawodawczego. 


Na mocy art, 18-go Ordynacyi Wybor 
czej do Sejmu Ustawodawczego, minister- 
stwo spraw wewnętrznych ogłasza nastę- 
pującą instrukcyg: 

do art. I-go Przy określaniu praw wy- 
borczych osób, znajdujących się na tery- 
toryum dawnego zaboru rosyjskiego. nale- 
ży uważać, że obywatelami Państwa Pol- 
skiego są: a) osoby, które urodziły się i 
zamieszkują na objętem spisem okręgów 
wyborczych terytoryum wszystkich trzech 
zaborów (pairz spis dołączony do Ordvna- 
eyi Wyb. jako dodatek Nr. 8), b) uradzo- 
ne poza granicami teryloryum, wskaza 
nem w poprzednim punkcie. osoby narodo 
wości lęki c) kobiety cudzoziemki. któ 
re poślubiły obywateli polskich. 

(Artykuł ten zwrócony est przeciw Żydom 
mieszkającym od kilkunastu lub aawot kiikudzie. 
alęchu lat w b Krórlnitwie, lecz urodzonym posa 
granicami dzisiejszej Polski (w Rosyi lub na Li- 
4wie)j. W ten sposób odbicra ordynacya wyborcYa 
wielkiei masie Żydów w b. Królestwie Poiskiem 
możność branja udziału w wyborach do Seimu. 
Wobec tego tale wdpód wielu stronnictw fy- 
dowskich w b. Król. Polskiem myśl bolkolowanie 
wyborów. Ostłarecznej uchwały (eszcze nie powzię” 
to. Do sprawy lej wrócimy) 

W Galicyi i na Śląsku Cieszyńskim u- 
maża się za obywateli Państwa Polskiego: 
a) osoby mające wedlug dotychczasowych 
przepisów prawa przynależności do jednej 
z granic Galicyi lub Śląska Cieszyńskiego. 
b) wszystkie osoby narodowości polskiej, 
baz względu na miejsce zamieszkania. da- 
walelize poddaństwo lub miejsce urodze- 
n 


W wypadkach wątpliwości przynale- 
żenia do narodowości polskiej Kamisye 
mają prawo Zażądać Złożenia oświadcze- 
nią danej osoby w tym względzie. 
Przynależność państwowa osób głosu- 
jących na terytoryum dawnego zaboru pni 
skiego określona będzie osobną instruk- 


CYR. + 
Do art. 4-go. Osoby należące do miiie 

oyi í policył, o ile pełnią swe obowiązki w 

zawodzie głównym, nie mają udziału w gło 


eowaniu. - ; 

Do art. 5- Za osoby pozbawigas 
praw obywat ch uważa się: aj skaza- 
nych okami dawnych sądów rosyjskich 


na ciężkie roboty lub oddziały (roty) a- 
cesztanckie, jako też na więzienie lub 
twierdzę z pozbawieniem praw, o ile te 
kary nie zostały wymierzone za przestę- 
Piwa polityczne; b) skazanych wyrokami 

, niemieckich sądów okręgowych i sadów 
polskich na ciężkie więzienia lub dom po- 
prawny, (więzienie od 1 ł pół do 6 lat); 
c) skazanych na pozbawienie praw przez 
sady niemieckie w b. zaborze pruskim; d) 
skazanych w b. zaborze austryackim Za 
przestępstwa, które w myśl ustawy wybor: 
czej do Rady Państwa, pozbawiały praw 
wyborczych. 

Wyroki b. sądów wojskowych nie są 
brane w rachubę. 

Do art. 7-go. O prawie wybieralności 
do Sejmu cożątrzycaja wyłącznie Sąd naj- 
wyższy i rząd; pierwszy co do wyborów 
Zaprotestowanych, drugi do niezaprote- 
słowanych. 

Do art. 13-go. Okręg wyborczy dzieli 
Główna Komisya Wyborcza na obrady gło 
sowania wielkości zastogowanej do warun 
ków lokalnych w ten sposób, aby liczba 


„| ezac 


NOWY DZIENNTKe; 
mieszkańców każdego poszczególnego ob: być nie później niż 16. 


wodu, nie przekraczała 8000 a w miastach 
z ludnością powyżej 10.000 mieszkańców 
— 2000. W Galicyj i na Śląsku Cicszyń- 
skim obwody wyborcze winny obcjmować 
jedną gmine- o ilẹ iiczba mieszkańców nie 
wynosi 3000 m. l 

„ Do art. 15-go. Wyrażenie »zarządze- 
niu wyborówe, zarówno w ordynacyi, jak 
i w niniejszej instrukcyi winno być rozumie 
ne wyłącznie w sensie ustępu 3-g0 art 10 

Do art. 16-go. Najpóźniej w 16 dni po 
zarządzeniu wyborów Główne Komisya 
Wyborcza ustali podział każdej gminy na 
obwody głosowania i zawiadomi o tem 
niezwłocznie naczelników gmin i osoby 
mianawane członkami Komisyj miejsccwej 

Naczelnik aminy niezwlocznie wyzna 
czy dla ksżdedo obwodu lokal 
i lokaj urzedowy Komisyi miejscowe 
Przewodniczący tej oststniej wyznacze 
godziny jef urzedowania. , 

O powyższych zarządzeniach nacze! 
nik gminv ogłosi w terminie | w sposóh 
p TY w ustąpach 2-im | 3-im art- 

"fo. 

Do art. 18-40. Komisarz Wyborczy 
jest delefatem Ministra spraw wewnetr7: 
nvch na dany okreć wyborczy i jako taki 
obowiąznnv jest do czuwania nad legal 
nościa akcył wyborczej; w trm cely ma 
m prawa i obowiszek zaskarżenia na dro 
dze właźciwe| czynności postenowania wy 
borczedo i uchwał niezgodnych z ordvna- 
cva Inh prawem: wviaśnia on równie? wa’ 
aliwości wvnitłe nrrv stosowaniu ordyne: 
cyi i ninielszej instrukcyj. dopilnowuje ter 
minńw. udziela informacvi I t. p. 

Komsarz wyborczy winien podać do 
wiadomości publicznej w dziennikach niej 
scowych miejsce i godziny urzędowagia. 

Do art. I9-go | 20-go. aj Frzewodn; 
czący Głównej; Komisyi wyborczej w wy: 
paskach, gdy nie jest nim prezes sądu p- 

ręgu (obwodowego, krajowego), powoluie 
len ostatni niczwiocznie po zarządzeniu 
wyborów. 

To samo dotyczy zastępcy przewodni 


ego. 

bi Pod sędziami wymienionymi w ari. 
19 i 20 rozumieć naieży zarówno człon 
ków sądu okręgowego obwodawego, krajo 
węgoj, jak i sędziów pokoju (sę 
dów powiatowych), 

c) Przewodniczących Głównych Komi 
syi w miejscowościach nie należących do 
żadnego sądu okręgowego powoła preze» 
sądu apelacyjnego w Warszawie. 

Do art. 21-go. Członka Głównej Komi 
syi i jego zastępcę stosownie do ustępu 1. 
art. 21-go wybiera rada miejska tego mia- 
sta. w kiórym Komisya urzęduje; pozosta- 
łych dwóch czlonków i ich zastępców wy- 
biera zgromadzenie wójtów tęgo powiatu, 
w obręgie którego Komisyn Główna ma 
swoją siedzibę. 

Komisya wójtów mianowanych przez 
b. władze okupacyjne powołani Zostaną 
da wyborów przewodniczący rad śmia* 
nych, lub w braku takowych obecni lub 
dawniejsi pełnomocnicy gmin. 

Do art. 22-go. Zgromadzenie wójtów, 
względnie przewodniczących rad gm- 
nych, winna odbyć się najpóźniej w dniu 
szóstym po zarządzeniu wyborów. 

Do art, 23-go. Wybory zastępców 
członków Komisyi Główne winny być de- 
konane jednocześnie z orami człon- 
ków, lecz przez oddzielne głosowanie. 

Do art. 24-$o. a) Pierwsze posiedzenie 
Głównej Komisyi wyborczej winno się od- 


wvybarcz: | ord 


tów sa: |P 


orów. 

b) W razie złożenia protestu przeciw 
ko wyborowi członka Komisyi Głównej, 
ta ostatnia do czasu rozstrzygnięcia po- 
mienionego protestu urzęduje w składzie 
wybranym. 

Do art. 31-go. a) Spisy obywateli win- 
ny być sporządzone przez naczelników 
gnin w porządku alfabetycznym dla każ 

ej wsi lub kolonii oddzielnie, przyczem 
jednak obywatele poszczególnych sadyh. 
o ile ludność ich nie przewyższa 100 dusz 
mogą być wniesieni do spisu najbliższej 
miejscowości. : 

b] Pierwszy ze spisów, wymjenonych 
w art. 33. winien obejmować wylacznie o- 
soby, mbjące prawo głosowania w myś! 


ynacyi. 

Do art. 35-go. a) Zatwierdzona przez 
Komisyę miejscową lista wyborców nie 
może być zmieniona inuczej. jak w drodze 
postępowasja reklamacyjnego przewidzi» 
nego w ari. 36. i następnych. 

b) Wymienione w ustępie 2. art. 35-gc 
drugie egzemplarze listy wyborców winny 
być sporządzone przez Komisyę miejsco 
wą w czasie między terminami, określone 
mi w art. 32. i ustępie 1. art. 35-go, t. | w 
ciągu dni pięciu chwili otrzymania lisi 
prez Komisyę miejscową; kopie te winny 

yć zupełnie zgodne z oryginalem I za 
śwjadczone podpisami członiów Komisvi 
miejscowej. 

c) Pomienione kopiec służą do wvłnże- 
nia. w myśl ustepu 2. art. 35-go w lokalu 
Komisyi, orygina zaś, w myśl ustępu I-go 
tegoż artykułu przesłany zostąnie do Ko- 
misyi Głównej. 

Do art. 36-go. Reklamacye przeciwko 
liście wyborców mogą być wnoszone w 
ciągła dni pięciu przewidzianych w ustępie 
2. art. 35-go, t. j. w czasie ustania wyloże 
nia list. 

Do art. 41-go. Po otrzymaniu z Koni: 
syl Głównej ostatecznej listy wyborców, 

omisya Miejscowa uzgodni drugi egzem. 
plarz listy z tą listą osiateczną. i 

Do art. 45-go. Podział mandatów po- 
między grupy. kióre uiworzyły związek 
wyborczy. winien być dokonany w takı 
sam sposób, w jaki uskuteczniony zostaje 
odział mandatów pomiędzy pojedyncze 
grupy (patrz dodatek Nr. 5). 

Na przykład: Z oznaczonych w doda: 
tku Nr. 5 — pięciu grup wyborczych czwar 
te i piale utworzyły związek wyborczy; 
przy podziale przeto mandatów pomiędzy 
poszczególne grupy, tworzą grupy czwar- 
la I piata w myśl art. 47-go jedną całość: 


podzial uskułeczniony zostaje w sposób 
następujący: 
Dzie przez: 
L sd m, IV. i y, 

11 M6! APF LP JiwP 

2 400% MOW  iGISIE 13.1618 

PEM KIE, M "UM 

H 1a deru 11.677 dy 

6. ILIM“ 9.598 

7. 12.558% 

8. 11.4465 

5, 9.96 

Dzielnikiem wyborczym jest zatem 
cyfra 11.245. 
Lista wyborcza 


Nr. 1 otrzymuje 6 man. 
? 2? 5 > 


? > 3 > 2 > 
zaś związek wyborczy list czwartej i pią- 
RE 3 mandaty; co daje w sumie 18 manda- 


Mandaty. które przypadły w udziale 
związkowi wyborczemu, zostają podzielo- 


Sr. $ 


duia po zarządze- |ne pomiędzy listy połączone według na- 


stępującego obliczenia: 
Dzielimy pgez t 24.185' 10.175 
» 2 12.094 
» 3 ' 6.067" 

Dzielnikiem wyborczym w . obrębie 
związku jest cyfra 10.173, wskutek czego 
otrzymuje lista czwarta 2 mandaty, lisia 
piąta 1 mandat. 

Do art. 48-go. Liczba kandydatów 
zgłoszonych przez jedną grupę może być 
większą niż ogólna ilość mandalów dane- 
go okręgu. 

Do art. 55-go. W razie, gdyby w dniu 
wyborów okazaio się, iż Komisya miejsco” 
wa nie może się Zebrać w liczbie przynaj- 
mniej czterech członków, przewodniczący 
Komisyi miejscowej powoła dla jej uzupeł- 
nienia z pośród obecnych na sali wyb>re 
ców, umiejących pisać i czytać dwóch 
czionków: najstarszego i najmłodszego wie 
kiem; o powyższem należy uczynić 
wzmiankę w proiokole, 

Do art. 69-40. a) Karty do głosowania 
winny być wydrukowane wedlug wzoru 
(dodatek Nr. 3) w odpowiedniej ilctci 
przez Główną Komisyę wyborczą; druko* 
wanie kart Zarządzone będzie jednocze» 
śnie z ogłoszeniem listy kandydatów art. 
54); karty zawierać będą tyle numerów, ile 
zgłoszono list kandydatów Na odwrotuej 
stronie kart do głosowania należy wvdrue 
kować numery Zgłoszunych list kandvda- 
tów z zaznaczeniem przy każdym numerze 
nazwiska pierwszego kandydata listy i na 
zwy stronnictwa lub grupy. przez które li- 
sta zgłoszoną została. 

W razie utworzenia w myśl art. 47-go 
związków wyborczych. należy zaznaczyć 
takowe w uwadze na dole odwrotnej stro- 
ny karty z wyszczególnieniem numerów 
pa tych grup, jakie do związku przystą- 
piły. 

Karty natychmiast po wydrukowaniu 
zostaną rozesłace do przewodniczących 
omisyi miejscowych: jednocześnie z kar- 
iami Komisya Główna roześle Komisyom 
miejscowym odpowiednią ilość kopert, b) 
Zarówno karty do głosowania jak | koper: 
ty (art. 70 i 72] winny być ostemplowane 
pieczęcią Giównej Komisyi wyborczej. 
Do art. 16-go. Wiożenie kilku kart do 
jednej koperty pociąga za sobą unieważ- 
nienie kart. o ile nie są one jednobrziniące, 
Do art. 79-go. Do protokołu winnv być 
załączone karty, zarówno ważne jak i nię- 
ważne, każde w oddzielnem opakowaniy, 
Protokół wraz z kartami do głosowa” 
nią Í listami wyborców winien być opako» 
wany w papier i opieczęjowany. , 


W sprawie reformy 
kahałów. 


Zaznaczamy. it nie możemy sią 
zgodzić ze wszystkimi wywodam. 4280. 
autora, w szczególności co do prawa 
wyborczego kobiet. 

Rodakcya. 


Odnośnie do poruszonych przez p. dza 
Hopiena kwestyj w artykule p. L oW spra” 
wie kahałówe. umieszczonym w orze 138 
»Nowego Dziennika«, pozwolę sobie po: 
czynić następujące uwagi: 

Co do jednolitego statutu sądzę. że 
za podstawę służyć śmiało może statut 
wzarowy wydany dla gmin wyznaniowych 
w Galicyi rozp. Minisierstwa wyznać Z 
6. lipca 1894, Dz. u. p. nr. 87, który należa 
loby w następujący sposób zrelormować: ` 


z 


BERMAN BANG, Í 
Fragment miłości. 


(Nowsla.] 


„„Dzóway aromat zoziany był w ivm pokola; 
byl to ani zapach kryte jatów. aoi helioiropów. 
dł, ani wogólo żadnych kwiatów, — Gia. wy 
dawalo się bowiem, jakoby każda poszczególca 
portycre, Tatia 2 ciemnoszalirowych liranek, ka- 
ådy z'ciętkich pokrowcow i obrusów na stolac 
lub poduszeczek ma fotelach wydzislal słodką. pod- 
niecalącg woń, lak że powieuav stawiało się lu 
siażkiem, I rudno było oddychac. 
Bywają dai przy końcu lata. w sierpom, kiady 
apal dokucza, aura zwiastuje burzą. I wszystkie 
iaty pachoą mocniej: beliotropy i różce jaśminy 
oduyrzają nas, uspajają aromatem. we 
Dai te są równocześnie więdnięciem lata I iego 
PR pamite 
o wytoki mpy 
czerwonym atlacie portyer, par sie | miga pośród 
drobiazgów aa staserce. Czula kladzie się na Ĵeti- 
lnych zaryzach dywanów. a ciemno-czerwody 
atlas láni się | zmienia barwę. niby palące się tro- 
RO wina co Mai, odbijaląc blaski słońce nawel ! w 
ienis liści, Tak oto lśnią się w legodnem swistle 
yery nad drzwiami obrusy na siolach i 'edweb 
Pte. Gdblaski promieni na koninku wpelasia 
wszędy. ifrałąc radośnie z bukietam! róż na dvea: 
nech. Światła | cienie zmieniają się nawasiem aa 
zzuconej koło kominka skórze panlar, saé linie 
mroku do wyślnala sie naprzód lo cola 


alo 
ani r. 


ubi się w ciemno- 


=- 


Wysoka lompe rzuca jssksawe blaski tylko na 
stół i ag tego. kto sledzi guchylocy nad ke'sga 
On — to dzieckó prawie, 2 lagodaemi dziecięcia! 
jeszcze licam, o rysach matowych, pokrytych deli- 
kalnym puszkiem, jak u kąbiety Kiedy artysia eta- 
rożytny zamierzał był stworzyć posąg ml fo Au- 
gusta — ʻo włażuie takie dël czw czoło * usta, 

Wielkie oczy tego dziecka marzycialko velrzą 

rzed siebie. zda się oczekując odpowiedzi sa ja- 
icd pytanie. .Oa — lu ientcze dzięcho, aawgi fios 
jego DRSI dziwnie cicho, jak u kobiety, fsk u dzie- 
cke, gdy o coś prosil... 
2 Que alida. potechylona Ww tył po podwiski 
a siedzi. przechylona w tył na szki so- 
fy, i słucha; mni lową ręce | aspół przym- 
knąwszy oczy — istna Junoaal Rażąca bladość 'ej 
cery na tzyłea lóni z pod czarnych koronek, a pierś 
wzbiera i falujc wysoko sad ciamayg slissem Je- 
den rękaw osungl się. | od góry od ksąglego I gla- 
dkiego ramienia widać ksztaliąą rękę aż po lokteć. 
Twarz kryje się w cionis. Pulchne, purpurowe a- 
sta, prosty nas. ałskie czoła oslanis fsla wlosów. 


A oczy r poza dlugich rzęt błyszczą s 


opt- 
'szczonych powisk. lsk płomień tlący isk se b r 


zel tatale. 
marzy. nit el 
wrpôloie »Jezona ze złotem rørem.„e 


ry prędko wybucha į jeszcze 
Jest roztargnione I wię 
Czytąłą > 
tzechadzkę pa ogrodzie miłosne upotkanie 
nod drzewami og zoologier”e 
Osa wie jednak — że on [ef czyta o mitośel. 
i głos jego dźwięczy iel w duszy lak ruzyke falu- 
lacs — którą ona wynelnia słowemi A kiedv preg- 


sratstaja rę sa chwile — lego hhby 3 sielaś 


łem, jękiiwam zspylaniem, — jej, tryskające bla- 
skiem promieucym I wyzywsjące. | on, Czyla 7 
czuje, jak mocna bije mu ¢erce i ściskę się gui dlo. 

Zwolna glos jego staje się $ bss 8 rumia. 
njee na twarzy usiępuje bladość Bisa c oczu priy- 
karo gioa matowT i oer. i 

niego lfa: €iemno-Czs a 
zadrzęmany aiak w ciemnej Mal 2 dY 
podsosi oczy — spotyka jej spoirzenię . 

Wiody wzi > saiska kartki księgi. | saree 
czuje chbiód. © w pewnęj chwi wydaję mu tę, te 
$sei twiadospość. 

Ona zań jeszczę berdzici odrzuca się w tył oa 
polać i bewi elg stuzępkem!i swych włosów w 

ea e 3 


e 

w ze donell kè do treszha Fate. Kartki 
MU oczyma. ciężkie trze po- 

ole odurza go do reszty. pragoie świeżości chlo- 
zęby mG ozczękiją. a icdusk jest mu ca. 
adaje cię. że powinien wołać oa głos, bv zaglustyć 
tętno krwi, która huczy mu w uszach — ale słowa 
zatrzymują wa się w gardle. Prze: 'edną chwilę Icy 
siena mu w oczach — tak, aje zapanuje nad aiemi.. 
ons zup przymkneła oczy. Rzęsy hi 
drżą. nozdrza tozszerzalę się. 
sA jako slona woda morska ale może ufusić 
pragnienia rozbitka. tak aip są w stanie uspokolć 
mamie iej siodkie słowie. 


c= Czyta.e 

— Bicdny Faliksi — dodaje cz f 

= Dlaczego biedny? — Czy =użis] umrzeć? 

ar 3 
ma pre 

— Tak, 


sigge | patrzy ea ala. Przed oczypa 
| przeciaż jego miłość była tyle 


merzeniem, 

Ta wstaja | uśmiecha alę. 

— Ale co ty wiess o miłości, — tyś przecie 

dziecko! 

Dziecko? Nie, om lui sie dziecko, wszkałe uf 

kocha jek męzczyzna. kocha — przecież oss le wię 

=Í cen pariaan to wedzieć! m z 
pózzcie. opa slepe po ciu, chwieląo 

aw Bodrach krągłych. mocnych biodrach. Ne iras 

u pokoju zwraca się ku piemu | usmiecha ‘e Czy 

liż może jąka druge w świecie kobieta tek e 

uścniechać, tak Gi. tak upajajająco, iak oną 


Ach. wycisnąć iedos tylko jedyny. całunsk ua tych 
śmiejących się ustach... Lica mu palają, uste . 
schły, tyły na czole wozsbrały, O. iskże jego usta 


spraśnipnel póll A kołyszą sd 
a ni. ezac, wyciaga w com 
krześle przed kominkiem A 

— Miłość powuma yć — mówi cicha. 
do slabiy. nig do siega. Miłość — to życie, a wsze 
że jego miłość była tylko marzeniem 
en milczy Krew huczy mu w ustach. A prze. 
cioż i wśród lego rumu ciyszy iei slows; brzają 
dlań obco i dolatuią jakby skads s oddali Patreg 
ag nią Ta wychioja się iuzzCze bardzi w hreg- 
śle, s odblask ognia s kominka caluje lel włosy. 
ych SE wile ifra rafą Gdvbęs cogi 
tyllie widzie acry. taie 64 e ofen W 
ie (ATĄS i z pea a 8> 
e twarzą oczy w płomień  Drty więc. 
cały czat mu 54 zdaje te lada chwila udusi się i 
zdaje mu się że iakeś dłoń <znretka. okrutna. el- 
śnie cj długim! paluchy za gardło... 


— a gdyby tak uciec stąd? Daleko, as 


/ 


Ad 1. Za członka gminy żydowskiej uwa- 
żać należy każdego Żyda w okręgu tejże 
zamieszkałego, o ile nie zgłasza olicyalole 
swoje wystąpienie; i 

Ad 2. pobyt rocżny w gminie powinica 
wystarczyć dla czynnego, jak 1 biernego 
prawa wyborczego; ` 

d 3. czynne prawo wyborcze powi: 
nien mieć każdy członek w okręgu gminy 
od roku stałe zamieszkały, co najmaicj 
lat 24 liczący, bez względu na to, czy o- 
płaca jakikolwiek podatek domcstykalnv 
rządowy, lub nie — z wyjątkiem jed- 
notorycznych żebraków; 

Ad 4. bierne prawo wyboru przysługi 
wać vowinno doriero od 30 roku życia. 

Prawo głosowania powinno być bez- 
warunkowo osobiście wykonywanem. a to 
możliwie kartkami. 

Wybory do Rady powinny być pro 
porcyonalnc, by umożliwić zastępstwo 
wszystkim kierunkom politycznym i bv 
żaden kieruock nie został zuepłnie Zmajo- 
ryzowanym czyli wykluczonym. 

„ Okres wyborczy jedynie 3-letni, 

Ad 5. dla kobict radziłbym przyznać 
czynne prawo wvborcze wyjntkowo tviho 
dla samodzielnych i _ niczamężnych, 
lecz i one powinny prawo to tylko osobi- 
ście wykonywać, by znów pełnomocnict- 
wami nie ułatwiać macherki wyborczej. 

Abstrahując bowiem od tego, że u- 
dział kobiet w życiu palitycznem jest do- 
tąd jeszcze kwestyą otwarią i nader po- 
ważne wzfledy społeczne przemawiają 
przeciw, to już Ze względu na to, że cho- 
dzi a esmine wvznaniową, powinno mieć 
możliwie zastosowanie . ustawodawstwo 
żydowskie wykluczające kobiety z życia 
politycznego; 

Ad 6. By nadać kahałom nowcgo du- 
cha i życie. należałoby koniecznie rozsze 
rzyć ciasny zskres działalności tychże w 
nastepujacum kierunku: 

Przedewszystkiem pod względem for 
malnym, dotychczasowe gminy wyznanio- 
we bowiem, jak to właśnie ich nazwa 
wskazuje. mają po myśli ustawy z 21. mar 
ca 1890 jedynie zadania religijne, co odpo- 
wiadało zupełnic ówczesnym  pojęciom, 
jakcby Żydzi stanowili jedynie społeczność 
religijną, faktycznie jednak wykonywały 
i dotąd reprezenłacyę polityczną, nie ma- 
jąc do tego mandatu. 

By stan ten zatem ulegalizować, na- 
leży kompelencyę tychże rozciągnąć tak- 
że ua pole polityczne, widoczniając to na 
zewnątrz przyszłą nazwą »Gmina żydowe 
akae i w ten sposób stworzyć podstawę da 
założenia państwowego Związku gmin zy 
dowskich w Polsce. 

Dalej należy utworzyć w kahale na- 
€tępujące sekcye: 


L Sekcyę oświatową: 


Jest znigłe zawstydzającem, że na- 
sód, który już przed ośmnastu wieków 
miał własne swoje szkoły publiczne z na- 
uką systematyczną, dziś, kiedy najmniej. 
sza wioska ma Zorganizowaną szkołę w 
własnym odpowiednio urządzonym budyn 

„ kahały nasze zaniedbują zupełnie <pra 
wę szkolną, tolerując prywatne chedery, 
które czy to pod względem pedagośicz- 
nym, czy bygienicznym, stoją poniżej 
wszelkiej krytyki. 

Pierwszem zatem zadaniem kahałów 
właśnie powinno być zorganizowanie i u- 
trzymywanie szkół żydowskich o ile no- 
źliwie w własnych odpowiednio urządzo- 
nych gmachach, o kilku przedziałach: na- 


świeże powiotrzc... Albo cóż — gdyby tak, nie, nie, 
to niemożliwe, 6a lo się nie ośmieli, nie, nigdy., 

Tak, lecz przecież powinien przemówić Irre- 
be przerwać to milczenie, 000 nie może trwać dlu- 
żej. | z każdą chwilą, która mije, milczenie to stale 
sią coraz cięższe... A ona nia mówi nie, zupelnie 
aic., 

_ At nagle obraca się ku niemu i uśmiecha się. 
“Jidzi ią jak gdyby przez obłok, widzi gdzieś dale. 
„ko, bardzo daicxo.. Leży gdzieś w oddali I usmle- 

a Się niemu z jasnem spo tm. 

= lak, miłość to zycie, — mówi. 

Poczem znów 'milczy chwilę. 

— Życie, 

— icnnispie j Życie. 

Znowu coi rozbrzmiało, niby umierający akord 
wśród ogluuzcjącogo grzinotu jego przeżyć. A prze- 
jej EA i 

eż dość mu tylko wyciągnąć ręke, aby dotkagć 

Patrzy cań. opiera głowę na da! y 

— Dzieckol 

Tysiące pioszcaot zawiera w sobie to jedna sło 
wo, tysiące pocalunków i tysiące tysięcy pieszczot. 

— Tyś dziecko — tyś wielkie dziecko. I lakby 
pragnac go uspokoić, głaszcze mu włosy ręką, Ale 
om chwyta jej ręką | mamrocząc jakies pólałowa, 
których pewno sam nie rozumie, okrywa jej palce 
tysiącem pocałunków wych chciwych ust... serwi 

-zymi pocałunkami miłaści biednego dziecięcia .. 

— Tchnienie I życie, — szepcze... 


Tłóm. J, M. 
| pomoce | 


(szerzenia statutu, t 


a 
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uczyciele powinni być płatni prze „u: 

nę, od rodziców zamożniejszych należy po 

brać stosowną opłatę szkolną, od biednych 

zaś uczniów nic nie pobierać — deficyt zaś 

pokryty ma być z ogólnych dochodów ka- 
ā 


legatów. 

W planie szkolnym uwzględnione po. 
winny być w miarę możliwości kierunki 
konserwatywny i postępowy po większych 
gminach lepiej założyć osobną szkolę kon 
serwaływną z przedmiotami nauki obecn. 
chederów, osobną zaś szkołę postępową, 
po mniejszych znów kahałach, gdzie nie du 
się utrzymywać osobnych szkół. należy 
szukać możliwego porozumienia i zbliże” 
nia obu kierunków, raczej alech postęp 
stopniowo nastąpi, aniżeli wywołać walki 
w gminie przez drażnienie uczuć religij 
nych | zapatarywań pobożniejszej ludnv- 
ści; przez samą zaś systemizacyę nauki 
już wiele się korzysta. 

IL Sokcyę opieki społecznej: 
Dotychczasowy sposób prywatnej do- 
broczynności pochłonął jak na slosunk: ga 
licyjskie, dość znaczne środki pieniężne, 
lecz nie tylko nie poprawił położenia bied- 
niejszej ludności żydowskiej, lecz po naj- 
większej części hodował jeszcze systcm 
Żebraczy (Schnorrerwesen), biedak bo- 
wiem dębicki wyjechać musi po wsparcie 
o Ropczyc, Sędziszowa i t, d., na od- 
wrót znów biedak nowosądecki do Dębi- 
cy i t. d., wskutek czego zaniedbuje skrom 
ny zarobek, jaki mógł był mieć w domu 
dzieci znów jego pozostają w domu bez o- 
pieki ojcowskicj i zostają wychowani na 
żebraków lub uliczników. 

Nad biednym tedy rozciąganą być mu 
si racyonalna opieka, starając się o stwo 
rzenie egzystencyi, każdym biednym «zy 
podupadłym trzeba się indywidualnie za. 
jąć, w jaki soosób można byt jego trwale 
poprawić, dla jednego wystarczy wyszu* 
ać pracę czy posadę, dls drugiego wvpo- 
życzyć pewna bezprocentową kwotę do za 
łożenia interesu jakiego czy warsztatu: 
młodych chłopców i dziewczęta umiesz. 
czać można po warsztatach pracy, Z po- 
czątku wspierać ich czy to odzieżą, czy 
stypendvami szkolnemi. bedzie to inwesty 
cva nader produktywna, bo zapewni byt 
niejednej rodzinie. a nadto uzdrowi życie 
nasze ekonomiczne, 
By zatem skoncentrować i zcentrali. 
zować całą opiekę społeczną w kabale, 
czy w osobnej niepolitycznej instytucvi do 
procz mae i zarezerwować dla tego celu 
wszelkie możliwie środki, ograniczony być 
musi stopniowo sysiem prywatnych skla- 
dek i datków, 
Dochody tej sekcyi składać się mają 
z 1. dobrowolnych miesięcznych datków 
pojedynczych członków gminy, które to 
atki powinny być co roku na nowo fasyo- 
nowane, stosunki bowiem zarobkowe, 
zwłaszcza żydowskiej ludności, zbyt czę- 
sto z, zpieniaig; 

. zasiłku z ogólnych dochodów ka- 
halnych; sę” 

3. czystego dochodu »Chewry kadi- 
szaa; 

, „4. subwencyi z funduszów gmin miej- 
skich i państwowych oraz karnycht 
5. legatów I jednorazowych ofiar. 


JIL Sekcyę socyalno-ekonomiczną. 


Wprawdzie po wojnie, skoro tylko 
powrócą normalne stosunki i wolna kon- 
kurencya na targu artykulów spożyw- 
czych, tworzenie osobnych konsumów ży- 
dowskich, nie będzie tak' niezbędnem jak 
w czasie wojny, jodnak sądzę, że i po woj- 
nie dla regulacyi cen, założenie zwłaszcza 
po większych gminach przynajmniej po je- 
dnym konsumie jest wskazanem. 

Dwoma rl jednakże epecyal- 
nie koszernymi kahał bezwarunkowo za- 
jąć się musi, a to mięsem i nabiałem, wy- 
górowane ceny których nie stoją zazwye 
czaj w żadnym stosunku do zwiększonych 
wydatków na koszernictwo, Kahai zatem 
dołożyć powinien wszelkich starań, by ce- 
ny niezbędnych i codziennych arlykułów 
życiowych zniżyć do stosownej wysokości, 
inaczej zaś powinny kahały większe zało- 
żyć po jednej jatce i mleczarni koszernej, 
mniejsze zaś kahały bojkotem czyli strej- 
kiem wymusić mogą zniżenie stosowne 
cen. 


Poza tem kahał powinien dopilnować, 
by kredytowe instytucye żydowskie speł- 
nialy należycie swoje zadanie i nie wyzy- 
skiwały członków swoich, jak to niestety 
przed wojną w wielu wypadkach miało 
miejsce, że korporatywy nasze stały się 
domeną wyzysku. 


ry 
Utworzenie tych sekcyj nastapi mo- | wkrótce w wymuszenia. D 


że śmiało i bez REAR zmiany 


| ou wiusnej tnicyat i chęci do pracy po-] wymusili na nich 1600 K. Dnia Ju. anowu 
szczególnych kahalów. hasło: »Trzy krowy albo 1000 K.« Zgo- 


lnych oraz ewentualnych subwencyi i|cy. 


Do tychże sekcyj kooptować należy 
także ludzi poza Radą stojących, o ila vka 
zują tylko zainteresowanie i chęć do pra- 


" Omówienie i uzasadnienie szczegó- 
łów zastrzegam sobie w następnych arty- 


kułach. 
Jakób Goldberg, 
Przełożony Zboru i asesor 
miejski w Bieczu. 


Leonard Adelt o po- 
gromie lwowskim. 


P W »N. Fr. Prenas i b. m. c- 
asza neony pu s rawo- 
zdawca wojenny Leonard Adeli opis 
wypadków Iwowsluch p b oSzacco 
aus dua Mosdtażes ja Lemberg Die 
Wahrheit nach genauen Erhebungen, 
Ponitej podajemy w itómacseniu 
część. odooszącą się do samego pn- 
$romu, 


.. Z za teatru wyziera na pl. Kra- 
kowskim ogromne pogorzelisko pelne gru- 
zów i ruin, pod któremi leżą zwęgleni lu- 
dzie: ghetto. Najubożsi z ubogich odpoku- 
towali tu w najwstrętniejszym pogromie 
wszystkich czasów spór pomiędzy obcymi 
narodami. 

..Q polskiej strony podawają wpraw- 
dzie przesadnie, jakoby ogólna liczba u- 
kraińskich sił bojowych wynosiła 8000 lu- 
dzi. Lecz w każdym razie stanowili Ukra- 
ińcy przewagę wobec Polaków, których 
siła mie przekraczała nawet 2 batalionów. 
By się utrzymać, przyjmowali legioniści 
polscy wszelką pomo, jaka się nadarzała. 
ronieważ jednak sami cierpieli z powodń 
braku uzbrojenia, więc oddziały posiłko- 
we skazane byly jeszcze w wyższym sto- 
pniu na wątpliwy środck rekwizycyi. 
Przebrany chorąży oddał do dyspozycyi 
25 ludzi, którzy dzięki napływowi urośli 
do jednej kompanii. Mieszkańcy — pro- 
letaryusze ul. Bema utworzyli niejako 
»czerwoną $wardyę«, której gzłonkowie 
nosili bądżlo uniform legionowy, bądźta 
ubranie cywilne i czerwoną opaskę z ña- 

isem »Beme. Poddali się oni pod rozkazy 

omendy Polskiej, walczyli odważnie i o- 
trzymali tak siluy narybek, iż wkrótce o- 
siągnęli siłę 2 batalionów. Do nich przyłą- 
czyli się »piaskarzec row (>row- 
dies.) i inne ciemne żywioły, wobec któ- 
rych czynów komendant niczego nie mógł 
wskórać napominaniem i grożbami. 

W charakterystyczny sposób inter- 
pretowali sBemczycys i inni legioniści 
prawo rekwizycyi już z góry w duchu an- 
tysemickim. Przykład: W pierwszorzęd- 
nym hotelu »Georgeas jawią się pewnego 
poranku dwaj oficerowie lefionowi, prze- 
rzucają lisię gości i udają się do pokoju, w 
którym śpi nadporucznik 15. p. p. dr. Ru- 

instein. Jeden zabiera z wieszaka płaszcz 
nadporucznika i ubiera go. 

»Piękny płaszcz! Leży na mnie jak 
ulanyle 

Drugi sięga po złoty zegarek ze stoli- 
ka przy łóżku. 

aKtóraż to godzina? Powinno się za- 
wsze nosić ze sobą zegarek.e 

l chowa go. Pierwszy odkrywa przy 
tej sposobności portfel dra Rubinsteina i 
zabiera 3000 K w banknotach, 

»Mogą mi się przydać. Pięknie dzię- 
kujęle 

Poczem uderzył go w głowę kolan- 


kiem rewolweru, klórem trzymał go na u-| TY 


więzi i piezagzepipny opuszcza wraz z to- 
warzyszem hotel. 

Po trzech dniach spotyka dr. Rubin- 
stein na ul. Karola Ludwika jednego z 
dwóch rabusiów. 

»Co za plaszcz Pan noel?« 

»Pański.e 

»Oddaj go Panie 

»Jeśli mi Pan da to krótkie futerko 
które nosisz. Otrzymaliśmy rozkaz, by się 
przyodziać.« 

r 3000 K?e , "R r 

egionista wyciąga szczelnie napel- 
niony portfel: „Oto — nie potrzebuję wię- 
cej Pańskich 3000 Ke 

»A zegarek?e 

»Ten miał wziąć mój kolega Zresztą 
nazwisko moje: Jan Burczak, adres mój: 
Bema 3.e 

W okolicy ulic: Weteranów, Źródla- 
na, Słoneczna, Szpitalna i Pod Dębem, 
gdzie już 4. listopada obrabowano kosza- 

trenu, przemieniły się rekwizycye 
nia 7. wpedzilł 


- 


ub roz. | legioniści. mieszkańców żydowskich domu 
że zależy to icdyniel nod l, 35 przy ul. Źródlanej do klozetu i 


p| skrupułu życia. 


przec 


dzono się na 600 K i 5 litrów mleka. Apc- 
tyi przybywa z jedzeniem, rabunki i wy- 
muszenia nie ominęły żadnego uw 
dzielnicy. Żydowskiego właściciela real- 
ności, który nie chciał lub nie mógł wię- 
cej płacić, pozbawiono bez jakiegokolwiek 
Właściciel realności N. 
tych samych legionistów, którzy go obra- 
bowali, spotkał później jako patrol pełnią- 
cą służbę. 

Gdzie ścierwa, tam gię gromadzą mu- 
chy. Colający się Ukraińcy rozbroili straż 
więzienia sądu karnego. 100 więźniów 7 
Il. piętra uwolniło się, za nimi poszli inni, 
ogółem przeszło 400, przypięli sobie biało- 
czerwone kokardki i rabowali. Skazany 
na dożywotnie więzienie niebezpieczny o- 
pryszek Bekicwski grasował jako »rot- 
mistrze, znany na bruku włamywacz Jó- 
zel Walter jako »lekarze z pewną »sio- 
strąc. Jego specvalnością była kradzież 
koni. Żydowska milicya, która go uwięzi- 
ła, musiała go wypuścić na wolność, gdyż 
koledzy jego grozili, iż w przeciwnym ra- 
zie rozstrzelają trzech uwięzionych mło- 
dych Żydów. Również obrabowano asymi- 
lantów polskich, jak dr. Ziona, i pojedyncze 
sklepy polskie. Regularni oficerowie nic 
megii utrzymać w karbach swych podwła- 
dnych' tak patrol przcprowadzająca rewi- 
zyę domową, skradła pomimo uspokajają- 
cych zspewnień kierownika patroli, nad- 
porucznika Starka, przedmioty wartościo” 
we wyrządzając szkodę 30.000 K. Komen- 
da Polska była bezsilną wobec tej anarchii 
i przestrzegała słabe wojska regularne 
przed wdawaniem się w spory z bandami. 

Gdy stosunki w polskiej części stawa- 
ły się cornz bardziej rozpaczliwe. prze- 
kradł się właściciel realności Nagelberę 
poprzez dachy na stronę ukraińską. by za- 
alarmować tam Żydowski Wydział Bczpie 
czeństwa. Ten ogłosił już poprzednio net- 
trelność Żydów i w porozumieniu z Ukra- 
ińską Radą Narodową”i Polskim Komite- 
tem Narodowym powołał służącą wyłącz- 
nie celom bezpieczeństwa żydowską mili- 
cyę liczącą najwyżej 300 ludzi i wyposażo- 
ną przez Ukraińska Radę Nsrodową w 200 
karabinów Mannlichera, Komendantem 
jej był dyrektor banku kup. Juliusz Eister. 
W rejonie jej działania przysługiwało jej 
prawo zakupów i rekwizycyi na rzecz lud- 
ności cywilnej, udzielała ona pomocy ŻY- 
dowskiemu komitetowi w aprowizowan:tt 
i kontroli cen. pełniła również straż przy 
sklepach polskich i gazowni miejskiej i u- 
dzielała pierwszej pomocy na trzech pla: 
cach opatrrmkowych przez 5 lekarzy ży” 
dowskich Polakom i Ukraińcom, wojsko- 
wym i ludności cywilnel. : 

Za pośrednictwem Polskiego Komite- 
tu Narodowego uznała także Polska Ko. 
menda Naczelna milicyę żydowską, co nie 
zapobiegło wcale temu, że członkowie je; 
w wielu wypadkach zostali przez palrole 
polskie i podkomendentów rozbrojeni, u- 
wiezieni lub nawet rozstrzelani. Gdy za- 
pewnienia Polskiej Komendy, iż przez zlu- 
Zowanie wojsk położy koniec anarchii pa- 
noszącej się na ul, Źródlanej, pozostały nie 
spełnione i gdy interwencya redaktora 
„Kuryera Lwowskiego. pozostała bez re- 
zultatu, wysłała milicya żydowska po poro 
zumieniu z Polskim Komitetem (z człon- 
kami obecnego rządu dr. Adamem i Haus- 
nerem) silne patrole przeciw rabusiom. 
Pierwszą patrol pod kierownictwem poru- 
cznika Silbera sresztowano przyeul. Nęc- 
kiego. Inna znowu w sile 50 ludzi natknę* 
ła podczas pościgu za bandytami w okoli- 
ul. Słonecznej na regularne oddziały 
polskie i zbliżyła się do nich z, białą cho- 
rągwią na odległość 8 kroków, poczem Po 
lacy zastrzelili porucznika Stauba i p!uto- 
nowego Korpusa. Do tego właśnie wypad- 
ku odnosi się komunikat ukraiński z 18. 
listópada. co z polskiej strony uważane ja- 
ko dowód złamania neutralności przez 2y 
dów. Dalsze twierdzenie, że Żydzi dali 
salwę z karabinów maszynowych z Syna- 
gogi. jest zgoła zmyślone; Żydzi nie pəsla- 
dali wogóle karabinu maszynowego. Rów- 
nież zgoła nieprawdopodobnie brzmi. ja- 
koby lali z okien ukropem. ; Gdzie Żydzi 
walczyli z Polakami w unifotmach, czyali 
zt w obronie własnego życia przeciw ban- 

ytom, 


Jakkolwiek dementowane oszczerst- 

wa te czyniały się do podjudzania 

o Żydom. Jeśli ekscesy antyży: 

dowskie w Krakowie, Krośnie, częst i 

Kielcach miały tło gospodarcze, to we Lwo 
wie wobec proklamowania nettraln: 

żydowskiej. co zakwestyonowało więk- 

szość polskn, dołaczył się i moment poll- 

tyczny, I tak ogół Żydów w ukraińskiej 

cześci musiał się obawiać naigorszych na- 


ztępstw na wypadek zwycięstwa Polaków. 
Zapowiedzi sjo nie brakło. Patrole pal. 
„kie wołały pod adresem żydowskim: »Zni 
Lnijcie, bo was wyrzniemy,« Jeniec M sly 

„zał następujące słowa padłe z ust kapita- 
p B: Gdy wejdziemy do dzielnicy kra: 
kowskiej, nie pozostanie tam kamień na 
ksmieniu.e Podobną pogróżkę. wypowie: 
dzial pewien nadporucznik czas wapom 
niancj rewizyi domowej. Małżeństwo Pola 
cy N. zwracają się podczas strzelania ban 
dytów w żaluzyo sklepowe do olicera-le 

gionisty, Jesteście Żydami?«  »Nie. 
„Więc nie obawiajcie się.  Powiedźcie 
„Cześć« a przepuszczą W/as,e Panna D. 
słyszała rotmistrza legionów. mówiącego 
do swych ludzi: »Obecnie macie 24 godzin 
czasu, idźcie do dziclnicy żydowskicj.« Pa 
tra! jeżdźców, wysłana przez gen Roje 
przeciw maruderom. wolała do tłumu na 
pl. Maryackim. »ldżcie przetrzebić Żydów. 
macie dość ulic! O tem zapewniali mię na 
oszni świadkowie. 


Dnia 21. listopada otrzymali Polacy 
posiłki w ochotniczych formacyach pod 
dowództwem Roji, które wyrzucily Ukra- 
jiców po 9-ciogodzinnej walce w kierunku 
na dworzec Podzamcze i z miasta. Walka 
odwrotowa rozgrywała się w dzielnicy Ży- 
dowskiej na ol. Krakowskim, w zamknie- 
tem, przeludnionem ghetcie z wązkiemi u- 
liczkami i wysokimb domami. Polskie od- 
działy regularne ścigały wroga i zdobyły 
na nim moc karabinów maszynowych 
mieście sanłem Zostało tylko 200 ludzi dia 
pełnienia straży przy składach amunicyj- 
nych i budynkach publicznych. „Nicregu* 
łarne zaś wojska i maroderzy, zmieszani Z 
pospólstwem i powracającymi do domów. 
rozpoczęli na wielką skalę rabunki skle- 
pów żydowskich w ukraińskiej dotąd czę- 
tci miasta. Już 22. o godz. 11. przed polu- 
dniem włamali się legioniści polscy cał- 
kiem publicznie do sklepu żydowskiego 
przy ul. Ruskiej obok Rynku i towar nala- 
dawali na automobile ciężarowe. To samo 
stało się na ul. Karola Ludwika, głównej u- 
licy Lwowa, i w jej bocznych ulicach. 
Stamtąd podążył tłum maroderów nn pl. 
Krakowel:i za teatrem miejskim. Akademi 
ków z milicyi żydowskiej. którzy stawili 
im opór przy wejściu do dzielnicy żydow- 
skej, częścią położono trupem, częścią a* 
tosztowano. Uderzenia kolb o zamknięte 
bramy domów. »Otwieraćle Przerażliwy 
krzyk kobiet i dzieci przenosi się na domv 
sąsiednie. Kilku maroderów daje się tem 
odstraszyć Inni przemocą wdzierają się i 
wymuszają pieniądze, wartościowe przed: 
mioty I prowianty. Pospólstwo prze z ty- 
lu, rabuje składy towarów i śpichlerze. 
Wśród nich rozpoznano dwóch polskich 
gimnazyastów. każdym szynku ządaią 
wódki. Budzą się bestyalskie instynkty. W 
szale krwi morduje się, pali i hańbi. W ma 
iem posiadaniu znajdują się fotografię ata- 
rych Żydów pomordowanych w łóżkach; 
ściana obryzgana krwią. W pewnym wy: 
padku zamordowano ojca, syna i zięcia, 
obie córki shańbiono. Czteroletnią dziew- 
czynkę rzucono przez okno z drusieł?v 
piętra na bruk. Na dom przy ul. Bożniczeł 
pod l. 20 napadł wachmistrz z 30 ludźmi, 
zastrzelono p. Gorne i 14-lcinią Sonotnę; 

ziecko znaleziono martwe z rękoma bla- 
falnie wzniesionemi. Starsza siostra ucho- 
dzi z żvciem dzieki temu. że podaje się ia- 
ko służącą katoliczka. W godzinę później 
opróżniają legioniści magazyn sukien Sonn 
taga wartości kilkaset tvsięcy koron a rze 
czy unoszą na aulomobilach ciężarowych. 
„Każdy morderca — mówi radca policyjny 
Stuckart — zostawia wizytówkę na miej- 
scu popełnionego czynu.s Widziałem wizy 
lówkę jednego z morderców, znaleziona 
w domu przy ul. Bożniczej 1. 20, Brzmi o- 
na! «Kazimierz Kolankowski. precyzyjny 
mechanik. Lwówe, i wskazuie na lewym 
fórnym brzedu pedobiznę młodzieńca w 
uniformie legionowym. 


Wyuzdane rabowanie i mordowanie 
trwa przez cały 23. listopada. by w noc 
św, Bartłomieja 24, znaleźć swe orgiastycz 
ùe finale. Automobile ciężarowe, które u- 
Uoszą zrabowane mienie. przywożą Den: 
zynę i nafię, Konewkami rozlewa się ie w 
parterze, poczem podpala się, Żydzi wy- 
Padają z piwniv, w których ukryli się, lecz 
znajdują bramy zamknięte. Wyskakują 2 
okien — na bagnety żołdactwa. Matki z 
niemowiętami na ramionach, starców, chu 
rych gna się z powrotem do palących się 
domów, Tylko dwie młode dziewczęta wy 
Puszczą się dlatego, że przystojne. Sie. 
dem ulic z 60 domami płonie. starą i nową 
synagogę demoluje się i podpala, zwoile to- 
Ty rozdziera. Na uchodzących Żydów któ 
rzy z ogorzałemi i zadymionemi obliczami 
błądzą poprzez morze płomieni. urządza 


„aUWY DZIENNIKe 


sią nagonkę. Dopiero sądy doraźne kładą 
koniec masowemu mordowi. 

Według przezornych obliczeń padło 
ofiarą właściwego pogromo 200 Żydów 
|ydostwo lwowskie odbywa 30-dniową ża 
lobę, żydowscy uczniowie nic uczęszczają 
do szkół, Każdego dnia umierają ciężko 
ranni a pod gruzami poforzeliska znaidu- 
ją się zwęglone ciała. Milicya żydowska 
urządziła na Piaskowej Górze z konieczno 
ści cmentarz, gdyż niektóre zwłoki leżale 
Z rzędu 10 dni w przepełnionych mieszka: 
niach. Pogrzebano tam 100 zmarłych Nic- 
które rodziny pochowały swych członków 
na podwórzach i w ogrodach. Epizod. Paj 


manych milicyantów żydowskich odkomen v 


derowano do pogrzebania zmarłej Żydów 
ki. Nad grobem wvyrzucaią eskortuiacy te- 
ółoniści polscy zmarła z trumny: *Tci o0- 
trzebujemy dla naszych ludziłe »Ależ mo- 
że mąż zechce votem przeprowadzić eks- 
humacve zmarłej?« — »Co — tej Żydów- 
kil Temu orzeszkodzimy.« I kładą po je- 
düym granacie ręcznym u głowy i u stóp 
zmarłek Polscy nośrzebeli ze swej stronv 
240 ofiar walk ulicznych. 

Nowy dowódca naczelny gen. Rozwa- 
dowski z calą surowością występuje prze: 
ciwko rabusiom. Woisko regularne zrużo 
ne po 22-dniowej walce ulicznej podczas 
zawicji śnieżnych, w nocy musi pełnić slu- 
żbe strażniczą. Aresztowano 12 przehra- 
nych za oficerów i 1240 rabusiów. Jeden 


y | tylko oddział karabinów maszynowych za- 


strzelił pięciu bandytów a 45 wziął do aia- 
woli. W jędnym dniu zastrzelono na mocy 
sądów doraźnych 170 maroderów. W pew- 
nych dzielnicach w poszukiwaniu za zra- 
bowanem mieniem przeszukuje się dom 
za domem. Panuje zakaz alkoholu, wojsko 
przebywa w kasarniach, również oficero- 
wie muszą wykazywać się przepustkami. 
Nieuprawnionym ma się zakazać noszenie 
mundurów legionowych. 

Podstawę mego opisu stanowią bada 
nia dokonane na podstawie wysłuchania 
u we Lwowie świadków naocznych, re- 
krutujących się ze wszystkich narodowe: 
ści sironnictw į wglądnięcia w materyal 
urzędowy. Władze polskie okazały przy- 
tem uprzejmość, za co się im należy po” 
dziękowanie. Faktem więc jest, że w śród 
mieściu panował porządek, jak długo U- 
kralńcy trzymali je w swem ręku, i że a 
narchia i mord masowy wdarły się dopiero 
wraz z Polakami. Jeśli obwinienia, że pol- 
ska komenda oddała dzielnicę żydowską 
na pastwę rabunku i że miejskie wodocią: 
gi zamknięto podczas pożaru w ghetcie. 
nie wytrzymują krytyki, to straszne te 
zbrodnie popełnione zostały bez wątpie" 
nia przez indywidua walczące w szere- i 
gach armii polskiej, przez nią uznane i na 
jej żołdźie stojąte. Milicyi żydowskiej vie 
może spotkać zarzut nawet wówczas, gdy 
by raz błędnie działała przeciw reguiar" 
nym wojskom polskim, gdyż w walce o- 
bronnej nic zawsze można było odróżnić 
pomiędzy porządnymi żołnierzami polski- 
mi a zbrodniarzami w polskich uniformach. 

Oto według najlepszej wiedzy i sumie 
nia przekonanie człowieka, który nie na- 
leży do żadnego ze wchodzących w rachu 
bę stronnictw i nie ma żadnego innego io- 
teresu, jak interes współczucia i prawdy. 


_ Asymilatorzy warszawscy 
o pogromie lwowskim. 


Daia 8. b. m. odbyło się w Warszawie zebra. 
nie asymilatorow pod przewodnictwem p. Landaua 
w sprawy pogromu lwowskiego. Na aniu tem 
głożył Holuslaw Eiger sprawozdanie z podróży 
delegacyi tów z Warszawy dp Lwowa. De 
legacha nie mogls dostać się do Lwowa, sebrała 
jatna owoè w Krakowie dokiadna i Loan In- 
ormacye u bawiącego tam wiceprezydenta miasta 
Lwowa dra Schleichera (asytnilanta] Z dakladaefo 
opiso pogromu lwowskiego anego przsz dra 
Pshloic hor pezakoga, sią delegacya, że p plc 
groma podmie przez prasq ty 
aie dają bynaknaiej obraza tych strass- 
Aych rzeczy. 


, jakie tam misty 
Nastepnie doni®l p. Eiger, że w Krakowie bra 
ła delegacya udzial w posiedzeniu Polskiej Komtsył 
Likwidacyinej, której alega 
sje, jak mogla at pa 
klaracyi z 4. lisiopada, w której Lr równa 
aprawaienie dla wszystkich ebywaleli bes różnicy, 
faż 77, tetat miesiąca wysilać 
państw neutralnvgb I koalicyi, 
a będa dzi) igea erete oad 
a dalèi tak »kezyezeć., 
we, pogromy. Prezes P. K. Ł. dr. Teni 


przedłożyła py'a- 
swej de- 


owa saang sobe da 
w której zaprzecza 


się prawda] 
oświadczy), 


notę wysla Płać beż i 
ponet Pias beż więdzy ( I sfody (N 


W Krakowie zaprosil do sieble delsgacyę prol 
Gradski Ta oświadczyła, że będzie konierowa. 
ta jedynie w obecności osób postronnych. Z tego 
powodu ma konierescył obecni byli posłowie: Dia- 
maad, Gross i Steishaus. Delegacya ofwiadczyłe, 
że przemawia tylko w imieniu swej parlyi, Na wy- 
z y prol Grabskiego odpowiedziała delegacya, 


i 


|odparł wszelkie zarzuty, pod 


ponadto grozi, że jeteli 2v- | bec 


~. i sadu połubownego W skład Prezydynm kom, fo 


winę za pogromy zwali ma narodową demokracyę, 


| Tara w przeciągu 3 lat podiudzala do bojkoto i 


Po releracie p. Eigera przemówił p. Gold. 
kraut który oświadcza. że smutalejszum niż żę 
grom jest owanie się prasy polskiej, która chce 
zalaić prawdę. 

Ne liczne zapytania zfromadzonych stwierdzi- 
ła delsgacya. że 
ludność owska $ prasa żydowska Lwowa ta- 

mi podezes walk zupełną neutralność 
i nie dała żadnego powodu do oburzenia. 
Pogrom został wcześnie świadomie zorfganizowazy. 

P. Leadau zamknął zebranie. wzywałąc asvmi- 
latorów do solidaryzowania się z ludem żydow- 
skiem w dniu żałoby I protestu. do zamykania ekle 


w w tym dais I nie wysłanie dzieci do szkół. 
miosek ĉen został przez aklnmacyę przylęty. 


Z prasy żydowskiel. 


W artykule, zatytułowanym »Dementic (:Moe 
ment: s dnia 3. grudnia), pisze p. Jeuszsobni 

sGdy senawimy 
tychczas się ukazały 
cząwszy od zajić kieleckich a kodcząc na :zeel 
lwowskiej | wyjmiemy nafbardziej rzeczowe le 


| Wabrhaltig A. Pincies, i Dr. 


Br. ð. 
> O 0 
p. Dr. Osysss Thos, © peso, De. 
ermana jako 
| wiceprezesi, Dr. Schwarzbart. jako oskretarz I Dr. . 


weszli: 


i Milfstejs jako kasyer. Około godz, |-sze! w nocy 


zamkoą! przewodniczący zebranie, poczem groma- 
dzeaj opuścili salę wśród śpiewu sHatikwabe. 


Zaromadzenia Zydów or- 
todoksylnych w Krakowie 


We czwartek, dnia 12. b. m. odbyły sią dwa 
masowe zgromadzcaia krakowskich Żydów orto- 
d inych. aa których przemawiali pp. dr. Thos, 
Joachim Neiger s Tarnowa, dr Feldblum i L 

Dr. Thoo w świetnem hebrajskim przemóe 
wieniu zaznacza na wstępie, te mówiąc hebrajskim 
językiem, jest już? w centum tematu, albowiem 
jestto język ojczysty ortodoksyi. język. w ki0cyma 
żądają saw język w którym kuliura tydow- 
ska wydała Naiświelnjejste płody duchowe. Ort>do 
ksya to nie klasa, ale światopogląd. który cbhve 
zachować odziedziczoną po przodkach tradycyę. 
Tradycyę wszyscy chcemy zachować, ba chcemy 
ją nowe! wzmocnić, 

Dr. Thon, który — jak zaznacza — wysssdi se 


wszystkie »dementic. które do | tcodowiska chederów i bethamidraszów, uważa ofe 
w sprawie pogromów. po" | todoksyę za gror żydostwa, za dominujący w Diem 


element. 
Jest jednak coś, co zimalejsza wariość ortodo- 


części. otrzymamy tego rodzaju sosprawiedliwie- Ksyji pewna jndolencya i bezwładność. Żydowi — 


niec: 

1. Cała ta bistorya jest fałszem. Wszystkie 
wiadomości o rzekomych pogromach na Żydów 
są wymyślone przez wrogie gazaty, którym tupel- 
nie nie należy wietzyć. Owszem, niech Ameryka 
przysle delegatów, | niech on! się przekonają. Ke. 
p: 1 Ras L. Wr p b 20) (ymm 4 

. Napady na Żydów wykonal! bandyci,a a nie, 
peos 329 polskie wojsko (s tego samcgo komu- 
olkatu). 

3. Polskie wojsko nspadało na Żydów, ponle. 
waż stwierdzono, że złamali neutralność í strzelali 
do polskich żołnierzy (oświadczenie polskiej koe 
meady z 26 listopada). 

4 Żydzi zasłużyli na to wszystko, ponieważ są 
polsen fiank i agitują za bolszewizmem. (Komani- 

DJ „A. aj 4 


8 Żydzi (nie są bolszewikami, lecz naodwró*) 
są paskarzami. podnoszą ceny, £ gniew ludu z tefo 
powodu skierowany jest przeciw £ duwskiej burtu 
azyi (s odpowiedzi p Moraczewskiego). 

6. Żydów biją dlatego. że krzyczą, że ich biją, 
a febli nlc przestaną krzyczeć. to uniemożliwią pol- 
skiej władzy opanowanie zdenerwowanego spole- 
czeństwa (Odpowiedź P K L. r 1 listopada], 

7. Lwowskie mordy i rahunki wykonali bandy 
el, z których 60 proc. stanowią Rasini, 30 Gewa 

„Tz 


Ty i $0 proc. Żydzi (Komunikat P. 

listopada). 

PoE pk era, 
„ lecz] za sios ów pomiędzy pal- 

ską | żydowską ludnotcią. poniewa? Żydzi z Ukralń 

cam) sbołala tępowali przecwiko  Połakcm. 

(Otwiadczenie o lne polskiego biura prasowe: 


9. Napady zostały wykonane przes bandytów 
(komunikai biura informacyjnego przy ministeryum 
wojny s %0. Ilstopada). 

10 Z porodi twowskich rozruchów  cierptell 
nie tylko Żydzi. lecz rówalież chrseścijanio 
(1 odpowiedzi Piłsudskiego). 


Zebranie partyjne orga- 
nizacył syonistycznel 
w Krakowie. 


Przy udziale z górą 400 szeklewców odbvło zę 
wo czwartek 12 bm we wielkiej sali kabalo ze- 

e partyjne. Sprawozdanie z działalnośc. ko» 
mitetu za ubiegły okres sklada? przewodnierący 
Dr. Feldblum. W dłoższem przemówienjo pod- 
niósł relerent udowę szkoły bebrajskiej, dosko- 
nale rezuliaty akcyi Fundueru Narodowego. wema 
żenie pracy organizacyjne! {powstanie stow. oSye 
One, »Merkaze, oJudytnaj. cały szeteg akeyi A 
tycznych — rezultaty ogromne. jeśli się uwzęledoi 
wrogie stanowiako b. rządu austryackiego wobec 
partyi syońskiej. 

Dr. Seh warzbert celcrował so naszych 
nafblitsrych zadaniache, kladąc nacisk aa sprawę 
palostyśską i proponując stworzenie komisy pale» 
styńskiei, politycznel fospodarczej. organizacyjnej 
1 propagandy. F. N. j kulturalnej. 

Dr. Pilzer przedlożył proleki zmiany statue 
tu | apelował o wdrożenie wydatnej akeyi finanso- 


wej, 

W ożywionej dyskusyi zabierali dlos: pp. Tat- 
fet. Quittner, Rotlersmann, jat. Goldwasser, Zins, 
Salomon Leser, Netan Thos. Seiden, Markowicz, 
Dr. Leser | Horowitz. Dr. Feldhlum w odpowiedzi 
niesione -ze strony 
aj gry: gvirotation ah wczystk'm 
członkom wydziału sa współpracę. siępułjącemu 
wydziałowi acbwaloso abvolutorvum feontra 1 
glos). poczem prryłęto rerolucye Dra Schwarzbare 


ta w sprawie najbliższych zadań, nadto jedaomyśl- 
milo następującą 


resolucyę: 
Zebranie członków ordanizacyi sycńckiej w zę 
bokim smutku wyraża hołd pamięci prległvch ofiar 
potromów. Jedni w bółu. jedni będziemy także 


w sile walki o nasze „słuszne tadenia nerni-we. ! 


Mimo krwawiące święże ramy. mimo tysiące Żydów 
bezdomnych. mimo straszar upokorzenia. lakie ka- 
żdeł godziny znosić amsimy wobec nienawistnego 
<tamowiska przeważeci części prary polskiej. wo- 
wrogiego stanowiska  nirodpowjedzieloych 
czynników upołeczefistwa polskiego w stosunku 
do nas Żydów, w szczególności w stosunku do or- 
£anisacvi evonietverngi, — ponownie podkretlomę 
nasza tylekrać nodkreślana i od chuflowej polityki 
niezależną lolsiność | życzitwość wobec paźństwa; 
ervnjmy to jednak w przekonaniu. że państwo i wu 
ród polski we właznym interesie doldzie do prze- 
konanja. że tylko w uznaniu neszych Żadaś aaro. 
dowych znałdzie słuszne I dla nobu stron korzystne 
rozwiazanie sprawy żydowsk 


| ortodoksie wystarczy, że się go nie rabuje, nie mor- 
, duje, aby się czuł zadowolony s życia. Tymczssem 
, flo ł nieszczęście spadają i zegrazają w da!szvm 
| cjągu 3-mjllonowemu adena polsk.ewu Ale 
j podnieść nalety, że przedęwszystkiem zagrozoce 
jast żydostwo ortodoksyjae, Żydzi postępowi oa- 
dzą sobie już jakos radę. 

Ten stan rodzi konieczność gruntownej prre- 
miany duszy ortodoksy. wyzbyela się typowej swoj 
rys. nziecjałości goluru potęgującej tylka napastii- 
wość wroga. Chodzj tu c waszą tradycyę, o iate- 
śrałność żydostwa. 

Żądamy, abyście się stali aktywni; wcale nie 
żądamy, abyście się sŁacyonalizowaliz to byloby 
świctzactim wobec tego. że jesteście Ba wskroś sa- 
rodowym elementem. »HBądźcie tem, czem jestescie, 
caem bylj wasi ojewoie. czem chcecie, aby były 
wasze Gziecile Ale miejcie uówagę prawdy Klam- 
stwo w tych bistoryczaje wielkich Czasach jest 
e Rh Jezajasz prorok obudził eumiea:e ludz 

ości obudził je dla mas. Trzy mjlioay Żydow pol- 
skich są pod osłona calego świata | wkońcu prawa 
narodowa i obywutelsk;u dostać muszą ale trzeba, 
abyście byli pcłnynu i dobrymi Żydami, Prenety: 
crne oklaski towarzyszyły świelnym wywodnm 
mowcy. który drugą część przemówienia wyglosił 
w języku żydowskim. 

Nasiępoy mowca, p. Nejgaz s Tarnowa, wy- 
wodził m. i: Dwa kłamstwa wpajali asymilanci w 
duszę żydowską: prawili oni. te trzeba przy!ąć nā- 
zodowość kraju, w którym sję mieszka. W ulicy ty- 
dowskiej głosił, że trzeba aię sgospodarzye ŻE 
bać. tak że przyznawano się do obcej narodowości 
zę strachu. Świetnym przykladem gwycb dwóch 
matek, ktore przed sądem Salomona stanęły, silu- 
strował mowca lałscywą rolę asymilacyi, która 
sią nie cofa przed pokrajaniem żywe$o organismu 

żydostwa, byle dziecję — naród żydowski — sgle- 
dris se świata — Cytatami s biblii I talmudu asa- 
sadajał mowca równorsędność i jedność rel'gi a 
narodowością żydowską. 

Kto dąży do zniszczenia naarodowści żydow- 
skiej ten w prosto) konzekwencyi Sprzątn'e ze 
świata religię | tredycyę zydcwska. Piętnwiąc lale 
szywą | denuncyatcrską politykę Lówensieinów, 
któr nawet u tnnych narodów obudziła wstręt, 
wskazał p. Neiger na fakt, że tydostwo budowac 
zaczyna własny dom. tworzyć wlasoą ojczyzog. O- 
faz że praca syonizmu spotyka się z uznaniem f 
szacunkiem aa całym wiecie. Apelem do silnego 
zespolenia religii z narodowością zakoścrył mow- 
ca swoje przemówienie. W rzeczowem | iralnem 
przedstawieniu zwalczał następnie p, Samuel $ pl 
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P. T. Odsprzedawców z Król Polskiego 
upraszamy ze zamówicalami zwracać 
do p. J. Spicgelmanna w Będzinie. 
Admin, »Now. Dziennika«. 
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Nadesłane. 
Za rubrykę tę redakcya ale odpowiada. 
MENASSE WOLF ROZA BIRON 
Rymanów 
zaręczeni w grudais 1918. 


W imieniu wozyskiń udodiców 


galicyjskich z Czech. dziękujemy serdecz- 
nie p. Faal Wanderer za jej szczególną do 
broć Í opiekę nam wszystkim okazywaną. 
z EZR EE 


Naszej Pesi Recbes 
życzymy. „Szczęść-Boże” 


nu drogę do Sądowej Wiszać i składają z tel okazyj, 
zamiast kwiatów dla oliar pogromów Iwowskichs 

Abrahamowicz w Bernie K, Lebręr a Ber- 
nie 23 K. Gewórz w Bernie 10 K. Fried w Rernja 
5 K., Gołdstem w Bernie $ K, Biro w Beraje 2 
razem 65 


Naszej zaclnżonej bibliotekarce | sekretarce 
p. Reches i Sądowej Wiszal e okazył powrotu dn 
Gallcyi składamy tą diogą 
nejserdaczniajsza dz qxl 
za współpracę ( oflarujemy w miejsce kwiatów 
100 koron dla ofiar pogromów Iwowskich. 
szenie wschodalch Żydów w Barnie. 


Stowarzy 


Dr. Leon Goldgart 


b ssp klin(ki med. . Noordeam b. asystent 


tel. 
Przylęto również projekt zmienionego <teluiu.| szpitala wicdeńsk., ordynuje w chorobach wewne- 


AWtrńcu przenrawadrono 


lokatneda w ilości 35 «ób, kamizyi kentrolulacej 1 


M 


wvhór arwefao komitetu trzaych od 2—4 goder przy ul Kolstek L. S. 


Wykoasje azallzy lekarskie, “s 


e 
WWYWWU CEPUNDWUTNZNNWTRUTWRZUZW 


, e. 8. 


a wszystkie główne wątpliwości i skiupuły orice 
loksow, powstrzymujące ich jeszcze od masowefo 
ąCczepja się 2 partya syonistyczną, w Bzczefó!0vśCi 
Mwalczał skuteczaie nigumeniy ortodoksow 
Świetnie, iak zwykle przemawiał p. Dr. Feló- 
Bum. —  Mowca zaznacza na wstępie 
róród powszechnego aplauzu, że my obowiązki 
robec Polski, jak najlojalnjcjsi obywatele speto» 
by i spełasmy — potrafimy jednak równie ninje do 
agag się i walczyć o danie aam praw. Podczas gdy 
btychczasowe kabaly na swych posiedzesiach a 
sadackych po aiemjecku domagały się szkół 
olskich, my w języku polskim przez usta 
anzej teprczeniacył w sejmie polskim domatać 
ię będziemy szkół żydowskich, — W słowach, 
jelnych siły i trafności, nawoływał mowca do d- 
Anie sprawie narodu żyd., choć części tych sjl. ui 
t bez namysłu obcym sprawom i interesom Żydzi 


- wddają do dyspozycyi. Mowca wykazał jasno, jak na 


doal rezultaty polityki kilk kakaln.—polityki. ktora 
fe ustrzegła nas przed pogromami, Następnie ne 


- Rsadnja mowca przedłożoną rezolucyę, zauważa- 


kc te Palestyna nie jest już dzisiaj więcej środ- 
jem afitacyjnym; jdeał palestyński pielęgnuie 
Lsedoksya od wicków w sercach własnych. boś 
fç tvlko go wypowiedzieć i realizować. Róznica 
Wędzy syonistami a oriodoksami w tem własnie 
Bity: wy się boicie wypowiedzieć to, co wszyscy 
fsvólnie odczuwamy j kochamy. Podnosząc, te sy- 
mim nie iesi więceł partyą. ale żydostwem wzy- 
wał Dr. Feldbhlum do przwstąpjenia do organizasyl 
m | taktycznie bezpośrednio po ukończeniu zebra. 
a kilkuset uczestników wplaciło wzekie i zapisało 
kę rzzewatnie do organizacyi «Mizrachie, 

Równocześnie odhyło się drugie ztromadzenie 
w bożnicy, o którem donjesiemy w najbliższym nue 
Berr’ 

Wsród nieopisanego zapału obecnych powzię- 
lo po przemówieniach następującą rezolucyę: 

Masowe zgromadzenie Żydów ortodoksyjnych, 
gdbyte dnia 11. grudnia w sali Rady wyzcanlowci 
gniny izraclickiecj oświadcza, 

1. Naród żydewski domaga się stanowczo od- 
budowazia Państwa żydowskiego w Palestynie, ja- 
ko naprawienia krzywdy, wyrzadegael nar:dowi 
bydlowslkiemu przed 3800 laty i jako spełnicoia nie 
p;zcdzwnionego prawa narodu żydowskiego 


2. Domaga się od koalereacyi pokojowej. lako- 
też od poszczególnych rządów wszystkich państw 
— a tak samo I od rządu polskiego — uznania spo- 
tecrności żydowskiej jako narodu i przyznania ma 
pe wczyttkich państwach jego osicdlcała praw 
mnisiszości asrodowcj, 


3. Dotychczasowym  politycza Zastępcom 
łrydów w Polsce, którzy nam zostali narzuceni r4e 
łnymi niemoralnym: sposobami i którzy falszviąc 
Basra wolę przyrzekali asymilacyę żydowską. ode 
Mmawiamy z calą stanowczością prawa przemawia» 
fia gdziekolwick wobec władz | rządów w naszem 

iealu. 


0 zmianę roty przysięgi. 


Dzisiejsze pisma połskie, donoszące 
ha podstawie naszego dziennika o prote- 
ście Zydowskiej Rady Narodowej w Krr= 
kawie przeciw rocie przysięgi, Zamącają 

rawdziwy stan rzeczy i przedstawiają w 
Bop świetle nasze intencye. Pod- 
kreślają bowiem, iż protest nasz zwraca 
się przeciwkb słowom: »jedynej oiczy- 
źnie mojej, Rzeczypospolitej Polskiej i 
sprawie calego narodu służyć na każ- 
dem micjscue, podczas gdy Ż. R. N. 
zażądała zmiany roty jedynie »w lym kie- 
zunku, by przysięga skladana byla tylko 
aa Państwo Polskie«, a nie »sprawie cale- 
go narodu.: Wychodzimy bowiem ze zało- 
enia, że jako obywatele polscy narodo- 
wości żydowskiej możemy ślubować tylko 
Państwu Polskiemu, a nic narodowi 
polskiemu. . 


kKTTLELTITLITYTINIITII!"| 


PIERWSZA 


FORTRA WEDLIN 


KOSZERNYCH 


A. S. SPIRY 


KRAKOW UL. KRAKOWSKA 5. 


pelaca przedwojenne) jakości 
kiełbasę: salam: ciaięcą, wągier 
ską, paryską, waroneaKĄ, pattie 
tewą I L d4 szynka Wołową, cia. 
ięcą I westłalską; mastek waia wy 
lezer wędzony za przyziągnyh 
cenach, hurtownie | częłciowe, 


arcoRuucuzna anasass0 


Z okazyj zlotego wesela pp. Lacków składamy 
ma rzecz oliar pogromu we Lwowie K 25— 


Salla Landsberg, Bernad Kabana. 


Z okazy! zaręczyn kuzyna naszego p Abra- 
bams Teitelbauma, Frysziek, z p. Ansa Elahora, 
Nowy Sacz. życzy serdeczne »Mazel: Towe 


Joanna Nürnberg s rodziną, Sirayżów. 


Dużo szcześcia tyezymy kuzynce Salt 
Schari do zaślubin z. p. Jakdbem LA Kra- 


kowa f 
rodześstwo Spislmaan, Przecław, 


NOWY DZIENNiKe 


KRONIKA. 


Kraków, 45. listopada. 


Z inicyaiywy Przełożonego  izraelickiej 
Guiny wyzanowej w Podgórzu Wp. Laza- 
ra Gampricha odbyło się w dniu 12. grudnia 
1918 posiedzenie członków Przelożeńsiwa w 
celu wypowiedzenia się imieniem tut, Gminy 
wyznaniowej oraz całego tut. obywaluistwa 
żydowskiego wobec pogromów w Galicyi, 
w szczególności pogromů we Lwowie. 

Po przemowie Przelożonego, który w 
krótkich i gorących slowach wyraził współ- 
czucie oliarom pogromów i potępił dzik.a 
mordy i rabunki na Żydach w ostatnich ty- 
godulach popelalone — zebrani» którzy grze 
mówienia tego wysłuchali na znak łałohy 
stoląc, uchwalili jednomyślnie złozyć <wolę 
1000 K dla ofiar pogromów. 


— Klistki Uniw. Jagieli. w Krakowie pozoste- 
jące dotąd pod sarsadsm wojskowym oddane zo- 
staje z dałem 31. grudała b. r. do dyspozycyt wye 
działowi lekarskiemu U J. Chorych oficerów i tal. 
alerzy. rnałdułjących się w leczeniu w poszczegól. 
mych klinikach przewiezie się w najrychiejszym 
czasie do szpitala zaioc! w Krakowie. Umysłowo 
i nerwowo chorych odda klinika prof Pilca do 
szpitala załogi względnie do zakładu w Kobierzv- 
zie. po poprzedalem porozumieniu się z tymi zakła 

am , 

— Skład sądów wojskowych. Na terwiotyum 
podlegajaczm krakowskiemu okregowi sądowemu 
ustanowiono nasiępuliące władre sadowe voisk 
polskich: sąd dywizyjny. sąd brygady. prokurato- 
rya I olicer sądowy wojsk polskich w Krakowie 

komendy miasia Krakowa. tudzież okrętów 
podhalańskiego, budrińskiego | tarnowskiego Tu- 
dzież same iednostki sadnwe w Cieszynie dla o- 
kredu śląskieto I wadowickiego oraz w Prramye 
élu dla okręgu przemyskiego | rzeszowskiego. — 
Przwa komendaniów właściwych do spraw kar 
mych wykonywać będa dla sądów dvwiryinyeb koe 
mendan! G. O. w Krakowie wzślędnie dla <ą- 
dów dywizylnych w Cieszynie i Przemyślu odno- 
śni komendanci okręgowi. ` 


— Wstęp do kanceląryi wojskowych Zdarza. 
ją się często wypadki. że posterunki. strzugące 
budynków wojskowych, w których mieszczą się 
kancelarye, wzbraniają wstępu do budynków szcre 
gólnie osobom cywilnym Chcąc tym niewlaściwo- 
ńciom położyć krets. zarządzono, by - posteruoki 
wpuszczały do wspomnianych hudyuków  »suby 
wojskowe po osobisiemi wylegitymowaniu się. o 
soby cywilne zań po oależytem umotywowaniu Cue 
lu wejścia odprowadzały wprost do dotyczącej .kan 
eclaryi. 

=- W stwarzyszenin oMerkaze odbędzie się 
dziś w oiedziclę. dnia 15. b. m. o godz. 5. po poł. 
nadzwyczajac zebranie członków z następuiacym 
porządkiem dziennym: 1. Zmiana $ 29 statutu. 2. 
Wybór członków do K. L. S. 3. Waloski i interpe- 
lacye. 

— Poranek dla dzieci urządza „Krakowskie 

oncertowe E. Bujaśskie w aledzielę, dzia 

W b. m. w sali Tow. Lekarskiego, złożeny wv- 

cznie z »Bajck«.. Wykonawcą będzie p. Lennard 

oŚcza. Bilety są już do nabycia u J. Rudnickiego, 
Linia A-B. : 


— Na oliary rozruchów we Lwowie siożyli w 
ciągu w admin. »N. Dzicanikac! Stow. 

Bne Emune, Maków. kor. 625.—. przuz JWP Dra 
Thona: Ingber, Dąbrowa, kor. S$UU,—. po kor. 200 
złożyli: Kawiarnia Narodowa, Pinku» Jal. Heublum. 
Z okazyi urodzin Edmunda i Leopulda Borgura kor 
120—, na ślubie Brauwan-Waldman zcbrano «aron 
110.—, po koron 100 złożyli L. D. Kraków; R Kal- 
ter Sędziszów, F. Fliegowie. po koroa 50' złożyli: 
J. Bohrer, M. H, A. Finsterowic, A. Meibrucho- 
wie, J. Finster, S. Leukowicz, S. Enoch, Lich'ig, 
Podgórze, R. Goldberg. D. Finderowie. J. Horowitz, 


Chochołów. Żyd. kom. Samokazialcenia kor. 80 44, | 


Goldberżaaka. Podgórze, koron 36, —, Drowie C 


Z o 


Komunikaty, ` 


Stow, »Syon« — w niedzielę 
scra a cyklu palestyńskiego o godz. 7, 

Uroczysta Akodemla żałobna ko Bo- 
roza -w Aj 15. b m. o SW ka- 
alu. 

W aledzielą zbiórka publiczna na cele gwia- 
zdki dla żołnierzy, A 

Repertuar miejskiego teatra powszechnego. 

W aicdzlele. 15. b. m. popol 
mele, wieczorem aDomek Irzech dziswcząte. 


Z kraru. 

— W sprawie aresztowania jw lwow» 
skich. Kwaiermistrzostwe wojsk polskich we Lwo- 
wie oglasza: »Jak lo już w komunikacie urzędu» 
A dala 8. grudnia stwierdzono, Rusini biorą 
zakladaików z pośród osób cywilnych. wisc się 
alejednokrotnie nad jeńcami wojennymi. nie pompi 
na ostrzeżenie tutejszej komendy. W ostatnich 
duiach stwierdzono również dowodaie, że syvniści, 
wzrew uroczyście składanym Komendzie przysle- 
dom, nawiązali bardzo żywy kontakt z przectwni- 
kiem i ukladali wspólay plan działania. 

Naczelne Dowództwo wojsk .polskich, które 
caici swej siły użyje. celem ochrony życia i m'en:a 
spokojnej ludności, bez róznicy wyznania i erodo 
wości. zapowiada jak oajosirzujszą walkę z wro- 
gami wojska I narodu polskiego. 

wykonaniu oncgdajszego ostrzeżenia ate- 
<ztowano w ciągu dzisiejszej oocy jake zakładale 
ków pięciu reprezentantów naredu ruskiego t pię- 
ciu przywódców gpartył syonletyeznals 

Bardzo żywy kontakt z przeciwalkieme 4 
owspólny plan działaniac — odpowiada tuk samo 

rawdzie, jak zlamania oeuiralaości w Przemyślu 
4 Lwowie. : 

— Daszyźski o pogromach. W warszawskim 
oKurycrze Polskime w wywiadzie z b. posłem Da- 
szyńskim czytamy następujący ustęp o pogromseb 


w Galicyl: 

= sądzi pau poscł o ekscesach, antyży” 
dowskich w Galicyl? 

— Co do okropnych zajłć we Lwowie ' na 
prowincyi, przy sabunkach i pogromach żydowe 
skich, to należy zaznaczyć, że ap we Lwowie 
wszystkie stronnictwa polityczne bezzłwocząie „ 
bezwzgiędaie potępłiy pogromy i zabrały się na- 
tychmiast do tworzenia milicyi celem _ przerwaaja 
wszelkich, ekscesów antyżydowskch. Rozstrta'anie 
bardzo wielkiej liczby bandytów. biorących vdział 
w pogromach. njo spotkało się z żadnym prote- 
stem. 4 

Rada m. Krakowa przyłaczyła się jednomyśl- 
nie do uchwały. potępialące| omy. 


oPolsce zależy na tem. aby zagranica wiedzla- | D) 
żadnamu |. 


ła, że pogromów nje można przypisać 
stronajctwu, ani zadasji klasie spe eczeństwa pol. 
skiego. że mordy j rabunki dokonywano byty ze 
strony mętów społecznych I pod wplywem demo- 
ralizacył czteroletniej wojny. 

„Obecnie, na szczęście. wieęścj o eksoesach 
aatytydowskich umilkły zupełnie i mam nadzieię, 
że podobne zjawiska nle powiórzą się więcej,e 

_— Przedstawźciele Galicyj wschodniej u 
czelsjika Państwa. W noniedzi.ie! 
płzedstawjciele Galicyi odbylj s aaczelnlxiem pań. 
stwa kom. Piłsudskim dłuższą zaiadę w sprawact 
wojskowych. ; 

Przedstawicieľe Galicyi pezedlożyi rówuleż 
«we postulaty w sprawia systemu adminisiracyj 


krajowej 
W konferencyi uczestniczyli 3 dr.Eroest | P 
Adam, prot. dr. E Dubanowjcz. etewski PR 


Śliwiński z ramienia Tymcz. komitetu rządzącego 
we Lwowie; pp.: Grzędzielski, dr. Marek | dr. Dia- 
mand jako delegaci P. K. L. i przedstawicie! Prze- 
mysla. p. Lishcrmaan. 

Dr. Chodźko ministrem zdrowia. Warszawa. 
PAT. Gazeta Poraanae donosi: dr. Janiszewski, 
fizyk miciski z Krekowa. nie olfiarowanej 


h. ¿mu w gabinecie p. Moraczewskiego teki minister- 


Hilfstcinowie koron 30.—, J. L. Landsberg i B. Ka- ! stwa zdrowia, podejąc, że mógłby wejść dogablae- 


hane koron 25.—, po korou 20 złożyli: Komitau, B. | tu jedynie na wypadek 


Bibermaau, L. Werbel po koron 10-— złożyli: H. 
Roseabaum, L. Normann. L. Chluwner kor. 2,—, Sa 
lomon Sandhaus w Bochni korpn 20.—. 


Kuzynce p, Heli Szhichtier z Mielca z okazvi 
zaręczyn 2 p. lzakiem Ollenem z Dąhrowy składa- 
my serdeczne Życzenia 

rodzeństwo Spielmann, Przeciaw. 


Mag el ko ow: 


w dobrym stanie z powodu braku odpowiednici u- 
bikacył do sprzedagid: Wiadomość do Adm, »Nnw. 
Dz.e pod »Magiele. 479 


Elegancka sypialnia 


rawie nowa, z pościelą lub bez, zaraz do sprzo- 
dania e ps 


Wiadomość Destca L 29A. L p, ogląda: 
można od 10—i przedpoł. i od 3—5 popol. 470 


Kolki szewskie szwedzkie , 


550 K a 100 kg w skrzyniach po 50 kg (wszystkie 
numera) rónicź kapsle czarne i średnie. 1 

Józeł Bronner, Wadowice. — Za poprzedniem 
madesłaniem gotówki. 431 


Dobrze idący 


HOTEL 


w żydowskiej dziełnicy od 1. stycznia 1919 
do wydzierżawienia. Bliższe wiadomości: 
Wielopole I. 9, IL. p. na prawo. 483 


Konsum Związku Robotniczego Żyd. 
Partyi S. D. w Krakowie poszukuje na- 
tychmiast 


odpowiednego lokalu 
w dzielnicy VII. lub VIII., składającego się 
z 2—3 ubikacyi, ewentualnie magazynu. 
Zgłoszenia przyjmuje Rympel i Ska. 
trudy 14, od 9—12 i 3—6. ; 


er- 
98, 


. gdyby 
również przedstawiciele oina Wobec sta- 
nowiska dra Janiszewskiego rząd zamierza powo- 
lać na sianowisko ministra zdrowia dra Chodźkę, 


Drukarnia M. Deutschera 


ta! k er | polach dą d kona 
została na dowo ciw. ° 
nia wszelkich robót w zai drakarski wcodzy- 

cy 12 


aeree oero 


Dy. ref eneaka 


owskie problemy gospodarcze w Cens 
4 kor. 50 hal. — w opr. kor. 6 Naklad: sM 
riahe, 1X., Nunsdorierate. 6149, > a 


Pta EEEE 


| — 
4 
4 
s 


elektrycznych pły! kuchennych, elek 
tycznych garków kuchennych, 
elektry <cznych żełazełł z gwa-' 
rancyą roczną, jakotet 
wszystkich mate- 
tyałów . ingia. 
lawimycn | 
motorów 


Biuro elektrotechniczna 


williba!da Swoboda, Wiedeń j 
Vii, Stebenstern 37, Tel. 39-560. | 


odczyt p. dra Le- wej. 


udału: »Baron Ki- | y 


| EEC CE nn 


w skład jego wesz!! | 


Kok L 


państwowi wolni od sl wojsko. 
Warszawa, 12. grudnia. PAT. Dzisiejszy Mo. 
altor Polskie ogłasza dokrel o wyjęciu z pod mo. 
bilizacył osób pelniących służbę pizy władzach 
rządowych | instyiucyach publicznych. 

Dowó wojsk w Galicy! wschodalej. Lwów. 
PAT. W óniatnich dniach pczybył tutaj guuerał dy. 
wizyj Leśniewski i objąi dowódziwo nad wojskan:, 
operującemi w Galicyi wschodniej. 


Jarosław. (Nabożeństwo żałobne. — Kabal. =. 
Uslopowanie olicezów żydowskich. — Stan >wyiąt. 
owy. — Rada gmina. — Akcya ya. y Na. 
rodowej w oprawie zniżki ceu, — Zgromadzenie 
socyalistyczne). 

W niedzielę, dai a8. bm. odbyło się we wiel. 
kiej bożnicy, z której powiewala na znak taloby 
czarna chorągiew, nabożeństwo żałobne dla uczczę 
ala -oliar pogromu lwowskiego. W mabożeństwi: 
wzięła udział cala ludność żydowska miasta. Prze. 
mawiali pp. dr. Rossberger, prezes Żydowskiej Ra- 
dy Narodowej i zastępca rabina Hamerling. Kantor 
odéplawal Ei male rachamime i inne pieśni żało. 
bac. Rabinal ustanowił post na dzica następny. 
Urządzona w obu dniach zbiórka dała na wyci 
dotąd kilka tysięcy koron. Ć 

Nasz kabal również ulede musiał! ogólaenu 
prądowL Dotychczasowy prezes kabalu, p. dr, 
Eradyale, resyfoowaj: hr ab pry a. 

en szy. prowadzi p. dr. Segall. którego 
g mr ba a również zbliża się fut ku 

ońcowi. P. dr. Segall nie uznaje wprawdzie Ży. 
dowakiaj Rady Narodowej, lecz musial się zgodzić 
na kooptowanie nowych 8 czionków z lona Żyd. 
Rady Naiowcj Z żalem podnieść należy, że nie 
dopuszczono do kooptacyi dra Rossbergeza. ledas- 
go z najbardziej zasłażonych obywateli zydow. 
skich. Osoba p. dra Rossbergcra byla niewyżodną 
dla pp asymliatorów. znienawidsonych zresztą 
przez tutejszą ludność żydowską. Z uznaniem aa- 
tomiast podnieść należy godne stanowisko tutej- 
szych sier ortódoksyjaych, kióra osiainio wykaza- 
ły. że czują | myśią w duchu narodowyw. 

Oficetom żydowskim, którzy zgłosili się do 
służby w wojsku polskiem i złożyli przysięgę. o- 
świadczył po pewnym czasie komendant, iż panie. 
waż „załoga nie chce poddać się ich komendzie, 
muszą wnieść prośbę o brlopowania, Urlop ten uie. 
dawno przedfiżono im. Lekarze żydowscy, którzy 
solidaryzuląc się ze swoimi kolegami, na znak pre: 
testu. domagali się urlopowaaia, zostali zmuszez! 
do pełnienia służby w dalszym ciągu. 

Dziwnie wygląda zaprowadzony u nas stea wy. 
jątkowy. Jest oo zaprawdę wyjątkowy. Sklepy 
żydowskie są zamykane — w myśl rozporządzeniu 
— w dnie powrzednie, o godz. 4-tej popąłudaiu a w 
niedzielę i święla są zamkajętłe przez caly dzicń. 
Natomiast sklepy katolickie są otwarte w dnie pe- 
wszrednie do godz. 7-mej wieczorem, a w niedr:cl; 
t dnie świąteczne do godz. 1-tej przed południem 
riwne to, a iednak prawdziwe. 

Rada gminna została rozszerzoną o 4-tą kuryc. 
do której powołane przeważnie radnych za sfer sc- 
cyalistycznych. B. burmletrz p. Dietzius i piers- 
try asesor p. Juliusz Stricower zrezytowali «c 
swych staaowisk, wobec czego radu gmians m 
nowo się ukonstytuowała, wybierając burmisircem 
radcę sądowego p. Chrzanowskiego, wiceburmi- 
strzem b, posla radcę sądowego Edmunda Calika : 
4 asesorów, wśród których znajduje się p. dr. Hac- 
del RAWA > 

yd. Rada Narodowa rozpoczęła akcyę wśród 
kupców żydów, w sprawie znitkł cen. Dotychczas 

olęte zniżkę can mięsa. Wierzymy to w (ci 
ogromnie ważnej dzlałalcości aie ustanie. 

W aledzielę dnia 8. bm. odbyło się ?śromadze- 
ule socvalistyczne w sprawie wyborów do Seimu 
rzewodniczył p. Mallich, a relcrował p. F ańcuck:, 
Po dytkusyj powzięto iednomyślnie odpowicdhi 
wnioski w sprawie wyborów. 

Zakliczyn. Dnia 1. bm. odbyło się w Zakliczy” 
ale z inicyatywy tutejszych syoalstów wielkie agro- 
madzenie, w którem brało udział całe społec:có 
siwọ żydowskie, nie wyłączając nawet tych Żydów. 
którzy Byli dotychczas przeciwnikami syon-zmv, 
Mowcy: lzraei Hudes, Is. Gzlafcid i iani. wzywali 
do ntworzacia silnoj organizacyi I energicznej pra- 
cy paluttyŚskiej. Rezultatem zgromadzenia bylo 
powstanie organizacyi sA gudath Jiszuw Eroc lz- 
1 faele, które odrazu liczy około 80 członków. Or- 

ganizacya ta ma wobec licznego doplywu członków 

| linansów przed sobą świetaą przyszłość. 


Ogłoszenie. 


Na podstawie uchwały Rady Na- 
dzorćzej sprzedaje Zakład Odzieżo- 
wy Związku gospodarczego w Kra: 
kowie. uł. Koletek 7 wszystkie zapa- 
sy towarów sukiennych i bawełnia- 
nych jakoto materye na ubrania mę” 
skie i dziecinne oraz koniekcyę dain 
ską i,dziecinną po cenach 2emcznie 
zredukowanych. . 

i Dyrekcya 

Związku gospodarczego w Krakowie 
Stow. zarej. Z ogr. poręką. 
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Miesięcznik żydowski 


rozpoczyna w styczniu 4919 
XW. rok wydawnietwa, 
: Adres. i 
. WIEDEN IK., Nussdorferstr. 6 19. 
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